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k u r y e r  l i t e w s k i
y r WILNIE w  PIĄTEŁ D N U  =o KWIETNIA V. S. 1S.7 ROK0 .

W IADOM OŚCI K R A JO W E.
Podług gazety , Poczta Północna, datowaney Z i  e- 

iersburgd U. u  kw ietn ia : „ Archiróandrytom klaszto­
rów : rektorow i duchowney Akademii petersbursk iej', 
Filaretowi, i rektorow i petersburskiego seminaryum du­
chownego , Innocentemu , rozkazano zasiadać w Głównym 
Rządzie Szkół.

Cesarz Jmć, ze względu na czynione ofiary dla szko­
ły  wieyskiey w  Ratunkach, i  Tow arzystw a Bibliynego, 
oraz osobiste prace w tych celach , udarowaó raczył wło­
ścianina , Jakuba Samctryna, medalem srebrnym z napi­
sem za pożyteczne, dla noszenia na szyi na wstędze or­
deru ś. Anny. _

O statniey n iedzie li, d. 8 k w ie tn ia , m iał u Cesa­
rza  Jmci prywatną audyencyą akk redy tow ary  m inister 
hiszpański, kawaler Zca-de-Bermudez.

W  Penzie u tw orzył się odd/.iał Rossyyskiego T o­
warzystwa Ribliynego. Pierw iastkow e zapisy wynoszą 
do 4ooo r. Podobny*, oddział u tw orzył się w Lebiedynie, 
w  gub. ukraińskiej i pierwiastkowe' zapisy uczyniły 3oo

Z lanego na inw'alidow koncertu w  KamJeiicuPodols- 
Jkim było dochodu i 5oo. W  teyże gubernii, w mieście L i­
ty  nie złożono na inwalidów 4 cz. zł. , 14 r. 3o k. sr., i i 55
r .  ass. ^

W  Kamczatce podwakroć dało się uczuć trzęsienie 
■ziemi, dnia 5 maja 1816 , słabsze około y te y , a dosyć 
mocne o godz. i i e y  przed południem —  Cudzoziemcy 
'mieszkaiący w porcie petropawłowskuti na Kamczatce za­
częli utrzymywać korrespondencyą z Anglią i Ameryką, 
czego dotąd nie było -  W iadom o, że w Kamczatce za­
m iast koni i w ołow , nżyw aiąpsow  do przewożenia ró ­
żnych ciężarów. Psy te karm ią tam  naywięcey ry ą. 
Połow  ryby w  ostatnich czasach tak był mały ze dla 
niedostatku żywności wiele psów z g o< u zginę o.

C z y ta m /w  gazecie senacldey z dnia n kw ietn ia: 
„  Sprawuiący m inisteryum  Policyi w  lapporcie o zą 
dzącego Senatu pod dniem iszym lutego r. t. donosi; 
„ W  potwierdzonem przez Jego CesaLS ą os pos a 
nowieniu Kom itetu M inistrów  z d n ia 9 przesz egos ycz 
nia wyrażono: ponieważ wielu kupców pi osi o pozwo enie 
wy prowadzania pszenicy i żyta z tuteyszego portu za 
g ranicę, ze względu p rze to , iż ziarno zboZa tego ro 
dzaiu zupełnie się praw ie nie używ a w  tuteyszey sto­
lic y , pozwolić iak te ra z , tak  i nadal, wyprowadzać, je 
■w ziarnie z tuteyszego portu. „

Liczba okrętow w Rydze  do d. i 4 kw ietnia przyb}'- 
łych 44 4 , wyszłych 60.

K urs wileński U a assyg.; rub. sr. 3 r .  85 k . ; duk. 
łioll. 10 r. go k . ; im peryał 5y r. 45 kop.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e
w I m i e n i u  N a j a i n i e y s z e g o

A L E X A N D R A  I. 
esarza szech Rossyy, K ró la  Polskiego etc. etc. etc.

’ Namiestnik Królewski w Radzie Stanu.
. ,  Cucąc przez stosowne urządzenie kupiectiva zape- 
ic porządek , a z tym  w zrost handlu kraiow ego; na

pr ze ozerne K 0mmissyi Rządow ey Spraw W ew nętrz-
nyc 1 1 ohcyi, postanowiliśmy i  stan o wie my :

W  1 ,i l J Ł  I. o  Starszych kupiectwa,
}. W kazdem m ieście, gdzie się znayduie 1 0 lub

więcey kupców , ci składać będą Zgromadzenie. 3 . ZgfO* 
madzenie t o , co trzy  la ta, dnia lgo stycznia prze* 
właściwego P rezyden ta , lub Burm istrza zwoływane bę­
dzie , w celu obrania zpomiędzy siebie iednego star­
szego i  iednego podstarszego. 3 . W yłączeni są z tego 
Zgrom adzenia: a )  kto nie ieat od la t dwóch kupcem 
osiadłym; b) kto upadł w handlu; c) kram arze, ta n -  
deciarze , i t. p. L istę głosuiących Prezydent, lub Bur­
mistrz miasta przed każdym wyborem stosownie usta­
nowi, 4 . Zgromadzeniu w czasie wyborow Urzędnik 
Municypalny przewodniczyć będzie. 5 . W ybory nastą­
pią większością kresek, przez każdego głosuiącego se­
kretnie dawanych. 6. W ybrani przed P rezydentem , 
lub Burmistrzem dadzą przyrzeczenie , iako sumienni* 
i  podług przepisów urząd swóy sprawować będą. 7, 
Urzędowanie Starszych trw a lat t r ż y ; poczćm nowe 
wybory nastąpią. W yw odzący na nowo obrani b y d i 
mogą. 8. Czynności wszystkie odbywać się maią w i-  
mieniu Starszych kupiectw a; Starszym  tym  Urzędnik, 
municypalny iako Kommissarz będzie przydany. Po­
stanowienia, św iadectw a,i t. p. S tarszych, w m iarę po­
trzeby przez Kortimissarza municypalnego będą stw ier* 
dzane. 9. Starszy i podstarszy zastępowani będą w po-* 
trzebie przez tych kupców , którzy na Zgromadzeniu 
naywięcey kresek za sobą mieli. 10. Starsi kupiectwai 
mieć będą swoię pieczęć , k tóra przy Kommissai zu mu­
nicypalnym ma zostawać. 11. Obowiązkiem Starszych, 
będzie: l . ) Ułożyć na te raz  listę kupców wszystkich , 
uczniów i czeladników w mieście będących, i podać ta ­
kowa Prezydentow i, lub Burm istrzow i do zatw ierdze­
nia 2.) Dopełniać odtąd przepisów względem uczniów, 
czplid 11 i kupców , niżey wy łuszczonych 5.) P rzestrze­
gać porządku i dobrey w iary  w kupiectw ie. Starsi zo - 
Staią pod zwierzchnictwem P rezyden ta , lubBurm istr*®

miasta. T Y T U Ł U .  ® uczniach.
10 Każdy chcący zostać uczniem , winien zgłosi^ 

się do Starszych kupiectwa. i 3. Uczeń ma umieć czy­
tać i pisać po polsku , znać rach u n k i, oraz naukę mo­
ralną i religijną- W  przeciwnym ra z ie , przyym uią- 
cy go kupiec, obowiązany będzie posyłać go do szko­
ły'. i 4. Starsi odmawiać nie mogą przyiępia na ucz­
nia wyiąwszy widocznie niesposobnycli. i 5. W ybór 
kupca, do którego oddanym będzie w  naukę , rodzi­
com,  opiekunom , lub przełożonym przyszłego ucznia 
iest zostawiony. 16. Starsi starać się pow inni, ile m o- 
źuości, o pomieszczenie uczn ia , który sam tego dla sio- 
bie wynaleźć nie może. 17. Kupiec powolilym bydz m a 
w ezwaniu Starszych w  przyięćiu uczriia, ieśli go utrzy-» 
mać iest w stanie . 18. Złożenia rękoymi ze strony u -
cznia w tedy tylko żądać m ożna: a ) G dy mu to w a r*  
zriaczney w artości, lub gotowizna zostaie pow ierzoną j  
b ) Albo , ieżeli u innego iuż kupca przez hiedbałość , 
lub lekkomyślność znaczną zrządził szkodę, i 9. Uczeń 
po 6ciotygodniowey p ró b ie , ieśl* się okaże zdatnym , 
między rodzicam i, opiekunam i, lub przełoźonem i ie-> 
g0 ? a kupcem w rtaukę go b iorącym , nastąpi umowa* 
obeymuiąca w arunki wszystkie przyięcia. 30. Starsi 
p0 rozpoznaniu w arunków , ieśli te nie przechodzą zo­
bowiązań zwykle używ anych, umowę zatwierdzą. W. 
px-zeciw'nym razie , w arunki uciążliwe sprostuią. Czyn­
ności tey wywód słowny spisany będzie. W arunki 11-



n o w y  w  księdze Zgromadzenia pod ty tu łem  uczniów 
zapisane zostaną. 21. Za ca łą  tę  czynność 
czeń naymniey xo , naywięcey 20 złotych do skrzyn­
ki kupiećkiey w kasie m ieyskiey , podług oznaczenia 
w ładzy  mieyscoWey. W y ię te  są od tey  opłaty a z ie u  
rodziców u b o g ich , za złożeniem od władzy mieysco­
w ey  świadectw a ubóstwa. 22. Przyiętego ucznia ku­
piec w dom u swoim trzym ać pow in ien , przestizegac 
moralności i e g o , obyczaiow -i zachowania przepisów 
własciwey religii. W in ie n  m u dać sposobuosc natiy- 
c ia  wszelkich wiadomości, 'iak ie  do porządnego pro­
w adzen ia  handlu  są potrzebnemi. 2 3 . Uczeń i«a bydź 
posłusznym swem u p ryncypałow i, czynności handlu się 
dotyczące w ie rn ie  i ochoczo w ykonyw ać, przestrzegać 
k  rzvści i e g o , i żadney nieopuszczać sposobności tło 
n a b y t a  dokładney nauki kup iec tw a, tudzież porządne­
go utrzym yw ania  rachunkowości. 24. Pryncypałowi 
służy władza m ierney oycowskiey kary  względem u -  
cznia. 25 . Pod niebytność , łub w  czasie innych za­
t ru d n ie ń  p ry n cy p a ła ,  pierw szy czeladnik mocen u k a ­
rać  ucznia w  rzeczach handlu. 26. U czeń , któryby 
doznaw ał ze strony swoiego Pryncypała  ciężkiego o- 
beyść ia , ma bydz przesadzony staraniem Starszych do 
innego ku p ca ,  aż do ukończenia lat  swoiey nauki. 
P rzen ies ien ie  to  zapisane będzie w księdze Zgroma­
dzenia  pod ty tu łem  uczniów. Nastąpi kosztem P ry n ­
cypała  przeszłego. O dbyte  lala nauki uczniowi u 110-
VI ego Pryncypała  będą przyięte. 27. W  przypadku
śmierci P r y n c y p a ła , uczeń;, rodzice 3 opiekuni i
przełożeni iego , maią wybór zostawić go przy w do­
w i e ,  lub przenieść do innego kupca. W  ostatnim r a ­
zie pieniądze , iakieby za naukę z gory zapłacone by­
ły , po wrócone zostaną u c z n io w i,  w ilości oznaczo- 
ney  przez Starszych. 28. 1 o samo ma m ieysce , gdy 
w d o w a  zaprzestanie  h a n d lu ,  lub kupiec znaydzie się 
W niemożności onego prowadzenia. 29. W e  wszyst­
kich  tych !przypadkach Starsi, ile możności, o umiesz­
czenie ucznia s tarać się będą. 00. Jeżeli uczeń bez 
żadney przyczyny zbiegnie od Pryncypała  swoiego, 
powinny tem uż bydz zapłacone pieniądze za n a u k ę , 
podług um ow y za cały rok  bieżący, i prócz tego m aiąm u 
bydż wynagrodzone wszystkie uszczerbki, iakie przez 
ucieczkę u c z n ia , lub koszt w przyym ow aniu  innego na 
iego mieysce mógł ponieść. 3 i. Jeżeli taki uczeń wniy- 
dzie powtórnie W naukę do innego h u p c a , obowiąza­
ny przeciąg nauki na nowo rozpocząć , gdy tego żądać 
będzie k up iec ,  do którego wchodzi. 3 2 . Ucznia wy- 
kraczaiącego przen iew iers tw em  , uporn ie  nieposłuszne­
go , n iepopraw nego, k tó ry  Pryncypała  swoiego, lub ie- 
g »'rodzinę uczyń .iem , albo słowami obrażać poważy 
się , tudzież , który przez Starszych za niezdatnego do 
nauczenia  się będzie uznany , P ryncypał oddalić ma 
p r a w o ,  i żądać wynagrodzenia za spędzony czas nauki. 
33 . W  przypadku słabości' ucznia , P ryncypał  s ta ra ­
nie o nnn  mieć powinien. 3 4 . Słabość ieżeli mniey 
t r w a  niż miesięcy t r z y ,  z przeciągu nauki potrącaną 
nie będzie. W  razie choroby d łu ższ e y , Starsi posta­
n o w ią ,  czyli ucZeń obowiązany oduczyć się za czas o- 
pusztzoriy 35 . Przeciąg nauki kupiectwa przeznacza 
się łat  cztery . 5 6 . P ryncypał skrócić może przeciąg 
t e n  w nagrodę iego pilności rokiem  lednym. Do tak ie ­
go skrócenia zezwolenie Starszych zawsze ie s t  po trze­
bne. 37. Po odbytym przeciągu n a u k i ,  obowiązany 
Pryncypał stawić ucznia swoiego przed Starszemi do 
exam inu czvli pop isu ,  oraz o nkończoney nauce i do­
b rem  iego spraw owaniu  się dać świadectwo. 58 . S tar­
si rozpoZnaią postępek uCzjiia w nauce sz k o ln e y , t e -  
l ig iyney , tudzież  w wiadomościach i w  służbie kupie­
ctw a. G dy-przez  takowy popis swoię zdolność okaże, 
czeladnikiem zostanie mianowany, T y m  końcem zapi­
sany będzie w księgę Zgromadzenia pod ty tu łem  cze­
ladn ików  , i o trzym a list w yzw olenia , opatrzony p ie ­
częcią i podpisem S ta rszych , za co opłaci naym m ey 
524 , naywięcey • 48 złotych do skrzynki kupiećkiey w ka­
s i e ’ mieyskiey. 5 g. P rz e c iw n ie ,  ieśli Starsi n ie u z n a -  
ią  zdolności iego za dos ta teczną , mogą m u odmówić
w y d a n i e  l i s tu ,  i przedłużyć czas n a u k i ,  za uczynie­
niem  rapportu  P rezyden tow i , lub Burm istrzow i miasta. 
4 o. K upiec  m e może prze trzym yw ać u c z n ia ,  an i  od­

mawiać mu świadectwa uw o ln ien ia ,  skoro ten  zobo­
wiązaniom swym zadosyć uczynił , pod karą  w ynagro­
dzenia s trat i uszczerbków równaiącego się w  tróyna-  
sób zwyczayńey opłacie służebney. Tego uskutecznie­
nia Starsi dopił w mą. 4 i .  N ikt nie iest mocen przyy- 
m ować ucznia nieopatrzonego w świadectwo uw oln ie­
nia , pod karą  wynagrodzeni 1 uszkodzeń wszelkich P ry n ­
cy p a ło w i , którego opuścił , nie m niey pod opłaceniem 
kary  porządkowey od 3 o do 60 złotych.

T  Y  T  U Ł  III. o Czeladnikach.
4 a. O patrzony  w  list w yzw olen ia , w in ien  p r a ­

ktykować naymniey lat dw a lako czeladnik,, wylawszy 
przypadek wyrażony w  artykule  55 . M oże zostać u 
kupca , gdzie był w  nau ce ,  łub wmyść w służbę do in ­
nego. ’ 43. W  każdym przypadku , międzyćż.ęłąd nikiem 
w  służbę wchodzącym,* a kupcem ouego p rzyym uią-  
cym nasLępuie umowa. 44 . Czeladnik na trfcy miesią­
ce wprzód k u p c a ,  od którego chce w y y ść , irp rw dzić  
powinien. 4 5 . Czeladnik wychodzący o trzyn  a świa­
dectwo od swego P ryncypała , '  obeyinuiące zakw ilow a- 
nie zupełne czeladnika..przez kupca. Ma bydz wizo­
wane od Starszych. 4 6 . Nikt buz takiego św iadectw a ; 
i  zakwitowania nie ies t  mocen przyymować -Czeladnika, . 
pod karą  w yrażoną w artykule  4 i .  47.'’Obey < zela-
dnik  w  dni trzy od przybycia swoiego u Starszych s ła ­
w ić się p o w in ien ,  k tórzy zaawizuią świadectwo iego 
służby , i o pomieszczenie onego postaraią się. Gdy by 
zaś świadectwa były niedokładne , P rezyden tow i m ia­
sta  doniosą. 48 . Czeladnik o kradzież sądownie p rz e ­
wiedziony \  skazany , p raw a swe w kupiectWie -utracą.

- T  Y T  U L  IV. o Kupcach.
4 g. Odtąd ehcący zostać k u p c e m , zgłosi się o to  

do właściwego P re z y d e n ta ,  lub Burm istrza , i nastąpi ~ 
iącym w arunkom  zadosyć uczynić będzie obowiązany? 
a \ w inien udow odnić , iż może uzyskać praw o n iw y-  
skie i w  tym  celu z dotychczasowego spraw ow ania  się 
swoiego w ierzy te lne  okazać świadectwa, b)  Złożyć listi 
w yzw olenia  i świadectwo z 'odbytey dw uletniey  służby' 
czeladniczeyi albo c)  okazać, ' f e  handel swóy p ro w a ­
dzać chce przez osóbę , usposobienie dopięto  Wspornnio-- 
„ e  posiadałącą. d )  Udow odnić  , że posiada 6,000 zł. 
naymniey m aiątku własnego. P r e z y d e n t , lub Burmist- z 
m iasta  podanie to prześle Starszym kup iec tw a , k tórzy 
ie sp raw dzą , i uwagi swe podadzą. 5o. P o  w ysłucha­
niu zdania S tarszych , ieżeli w arunki powyższe dopeł-  
nionemi zos taną ,  i podaiący się przepisom w zgięuei*  
uzyskania p raw a mieyskiego zadosyć uczyn ił ,  1 r e z y ­
den t lub Burm istrz miasta w yda  11111 pozwolenie do  
prowadzenia  handlu. 5 i. OtrZymuiąćy pozwolenie t o ,  
opłaci do skrzynki kupiećkiey w kassie m ieysk iey , —  
H u rtow n ik  5oo zł. —  Kupiec inny 180 zł. —  PoczeiU 
W listę kupców wpisany zostanie.

T  Y T O Ł  V. Przepisy ogólne.
52. Gdzie mniey iest niż 10 k u p c ó w , a p rz e to  

nie ma zgrom adzenia, kupcy innego, lub innych miast 
dołączeni b ę d ą ,  dopóki w takowym  kupieckim okręgu 
liczba przepisana uzupełn ioną  nie zostanie; pomiędzy 
tem i Starszego i podslarszego Kommissya W oiew ódzka  
oznaczyć ma. 55 . Jeżeli podaiący się na kupca u dow o­
dni zdatność i kapita ł dostateczny do prowadzenia lian- 
•dlu P r e z y d e n t , w  stolicy 5 w innych m iastach' K o m -  
missye W oiew ódzkie  uwolnić go mogą od składania li­
stu wyzwolenia i św iadectw a z dwóletniey  w praw y  cze-  
ladniczev i wydadzą mu pozwolenie do prowadzenia 
handlu  • /poczetn podług a r tyku łu  5 x w listę kupców 
mieyscowych wpisany zostanie. 5 4 . Kupcom  obcym o- 
s iadaiącym , dobrodzieystwa ogólne dla cudzoziemców 
wskazane , są upewnione. 55 . O pła ty  wyżey oznaczo­
ne i kary  porządkow e do skrzynki kupiećkiey w  kassie 
mieyskiey sk ładane , na  potrzeby mieyscowe kupiectwa 
u ż y w a n e ,  a w  końcu roku  każdego obrachowane będą. 
S tarsi  zaś rachunek te n  przeyrzą  i zaświadczą. 56 . S ta r ­
si składek żadnych na kupców naznaczać nie są mocni- 
57. K ary  porządkow e nie in aczey , iak przez w łaściwy 
Sąd policyyny będą W ym ierzane, za wysłuchaniem  
potrzebie Starszych. 58 . Spory o pretensye  między u -  
czn iam i,  czeladnikami a k u p c a m i, przez Starszych m e- 
za ła tw io n e , na leżą  do drogi właściwey sądowey. W
w  r z e c z a c h  Policyi kupiectwa dotyczących, starsi



Ski swe czynić małą Prezydentowi lub Burmistrzowi 
miasta. 60. I lam lei produktów kraiowych bez ograni­
czenia wszelkiego każdemu lest wolny. bx. Drobni kra­
marze , przekupnie i handluiącyżywności*urządzeniem 
tem nie su objęci. Uskutecznienie postanowienia ego 
Kommissyl Rzadowey Spraw Wewnętrznych 1 Policyi

L W o  się w W arszawie  na posiedzeniu Rady Ad-  
Sninistraeyyney doia 15 miesiąca maica 18x7 roitu. 

(podpisano) Z a j ą c z e k .
Minist Spraw vVewn. i Policyi.

( podpisano )  ' Mostowski .
Radca S> kr. Stanu Jenerał Brygady.

(.Podpisano)  Kusstcki .

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNA
P  R  U  S S  Y

Gazeta berlińska pod 17 kwietnia donosiz  Ber­
lina : „Zawcrzora W X  Jmć Mik ot> ty , .przybył'tu  
z Weimaru  . i wysiadł do przygotowanych dla sie­
bie pokpjow w zamku królewskim.

Kroi Jmc Kapitana artylleryi gwardyi rossyy-  
skiey, . ozdobił orderem zółnierskiey zasłu­
g i;  a P T\d e u s z a  G r c z y ń , k i e g o  , dziedzica dobr 
Ł a n o w y  xv W. X, poznańskiem , 1 Hrabiego Mervel-  
d i  szambel a.aini swymi mianował*— Rossyyski Je­
nerał porucznik Ru tuz o w., z W eim a ru  tu przybył.

F R a n c Y A 
(  r Kwa . han)Ir ) f a r y i ,  dnia g  kwietnia.  D.

4 t. m w dobrach swych , Ruel pod Nanterre.,  | i ie -  
gdyś do K .r J y n ła  rt'1 che.lv u należących, po dłu- 
giey i z wcókienn cierpieniami złączoney chorobie , 
umarł Marszałek , And, zen Martena  , Xiąźę (Prince)
E et liną > n , Xia/zg (  Due ) R iv o l i , Marszałek Fran­
cyi , kawał-r wielkiego krzyża orderu Legii h n:o- 
r o w y ,  Kommaudor orderu s. Ludwika. ,  Kawaler 
węgierski-go orderu s. .S te f  m a ,  ś Huber ta ,  badeń- 

• skiegó orueru W y m o ś c i  8cc. . JMassena urodził się 
■w Nizza  roku 1758- W bardzo młodym wieku 
3  znaczniejsze podróże morskie odprawiwszy , w 
ló ty m  roku życia zaciągnął sig do pułku , Royal  
I t i/llen , w któ 'ym wuy iego był kapitanem, i za dobre 
sprawowanie się wkrótce stopień podoficera o tr z y ­
mał. Stopień t ui tegoż samego dnia o trzy m a ł, co  
i teraźniejszy Xiążę;Następca tronu szw edzkiego ,  
który razem z nim w tymże półku służbę był przy • 
iął. Przez odznaczaiące s ę  męztwo coraz wyżey  
postępował Ma,se/ia.  W roku *794 dowodził iuz 
korpusem 20,000 ludzi; znaydował sig potem pra­
wie ciągle na cz Je przodmey straży woyska w ło ­
skiego, i, i a k w ladorno, w tedy iuz nazwany został od 
Bonapartego : E fa n t  chcri de la victoire  (^ulubio­
ne dziecię z w y ci-ztw a >. W roku 1799 za rozpo-' 
ezgeiem pow tom em  krokow nieprzyjacielskich , do­
wodził woyskieni naddumhi/skiem , przeciw Aroy-  
Xiazgciu r id r o lo w i , we Wtoszech , w  Szwaycdrnch ,  
&c. Potem przyiat na siebie obronę Genui. Gdy  
mu podawano kapituła-ya , odpowiedział : że woy-
sko irancuzkie tna odeyidź do Francyi , a jenerał 
zostanie jeńcem wojennym „ WPan sam, napisał 
Admirał angielski , L  -rd Keiih , więcey wart iestes , 
aniżeli 20.000 żołnierzy. „ Podpisał potem traktat 
z Anglikami 1 Austryakami , przez co zachował oy-  
Czyźnie swey duś wiadczony korpus woyska. Po-  
terr», będąc wprzódy ieszcze deputowanym od de- 
paitamentu Sekiiam/  w ciele prawodawczym , dowo-  

ził na nowo woyskiem włoskiem w wyprawie 1805.  
1 wkroczył z  ntern ^  Niemiec. Późńiey poruczo-  
ne mu było zaięcie Królestwa Neapolitańskiego , i 
powołany Został do Polski  , zkąd po traktacie tyl-  
żańskim do Francyi  powrócił. W wyprawie 1809

za bitwę pod Eslingen otrzymał ty tu ł Xiążgcia E»- 
l ing en. W bitwie pod W ,igram  narażał sig na 
naywigksze niebezpieczeństwa Gdy w 1&10 p o ­
s łany  był do Hiszpanii , po długiem oblężeniu wziął 
Ciudad R o d r ig o ,  wkroczył do P or tu ga l i i ,  zdobył 
K a t m b r e . â e wkrótce zmuszony był opuścić Por-  

•tu g a l i ą : Zarzucaią mu , że tam wiele skarbów k o­
ścielnych i innych zabrał, i że  to szczegolnny sig 
do odwrotu iego przyłożyło. Gdy Bon ,par te  zn o ­
wu we Francy i w ylądował, stai-idł -nieba wnie pod  
iego chorągwiami ; z wielu potem względów był po­
d grzan ym  . i miał zamiar udadż się do Am rgki -  
Mitsenn  był odważnym żołnierzem , odniósł wie­
le  ran, chwalił sig zaw sze, iż z nizki-go pochodzi 
urodzenia, nagradzał choćby naymniey zego z  da­
wnych swoich przyiaciół i troskliwie chował p er -  
wszy swóy karabin żołnierski ub ,k laski marszał- 
kowskiey. Zo-stała po nim wdowa , 2 synów i ie- 
dna córka, która wyszła za mąż za Jenerała Poru­
cznika . Hrabiego Reile,  który od 1793 był iego
Adjutantem. . , , _

•Pełen zasług P de Lah rrpe , niegdyś G uw er­
ner N. Cesarza Rossyyskiego , zszedł z tego świata. 
Nayjasnieyszy iego uczeń opatrzył wdowę tego je ­
nerała przystoyną pensyą.

Wc&ora przedstawianymi byli Królo a i , Adrni-
rał Lord Exmouth  i Hrabia Via ko w.

Tuteysza gwardya narodowa składa się teraz  
ze 57.320 ludzi , z których 5,432 me maią .eszcze  
mundurów. Jazda zaś teyże gwardyi narodowcy
liczy 252 ludzi.

W Me lun w -sądzie poprawczym odbyła sig n ie­
dawno -sprawa . z powodu awanturniczey p ow ieśc i,  
iakiegoś Bergon. Przyszedł on z niewoli wofen- 
nev z R a z a m i , twierdził , że w Co, b i l  p rzy i |ty  z o ­
stał do taiemnego zw,ązku ® Bom/par t y m *  ż e  Jene­
rał Desnoues bvł na czole &c. Wszystko t o  b y ło  
kłamstwem , a pomieniony Bergon  skazany został
na dwa miesiące więzienia. _ _

Rossyyski p o s e ł , Hrabia Vozzo di  Bor g o ,  miał
oddzielna audyencyą u K ró la , d. 4 1 ra

Król tyle ma sig lepiey . ze iuż p kiz ł  sig dw o-  
krotnie ludowi z okna — VV wielki Czwartek i'Wort- 
sirur  w zastępstwie Króla umywał nogi ubog im ,  
wyobrażaiacym A p o s to łó w , a przybranym w czer­
wone suknie, i maiącym worki u przepaski. U sto­
łu -zastawiono dla każdego z tych ub ,g«ch *3 p or-  
cyy ryb i innych potraw , a do każdey porcyi da­
no p„ bułce chleba i po dzbanku wina Goy ubo­
dzy zasiedli, przystąpili do stołu z bukietami w rg-  
kn Xiażgta Angouleme i Berri dla brania z  niego  
półmisków, i podawania ich Monsieur,  k tóry ie 
ubogim rozdawał Dway ci Xiążgta 13 razy p r z y ­
chodzili do s to łu , i za każdym razem przynosili ,  
Xiażę Angouleme  bułkę ch leba , a Xżę B?/ry  dzba­
nek wina W końcu, każdy ubogi dostał od Mon­
sieur  1 3  sztuk pigciofrankowych — Przy tym obrzę­
dzie byłyX igżne Angouleme i  Berry , cały d w ó r ,  
i wiele innych osób . a odbył sig w galeryi D y any.

Dnia 7 rozpocznie się sprawa nieobecnego w- 
kraiu Jenerała Grouchy  w sądzie drugim woiennym  
tu teyszy m . którego Prezesem mianowany Jen. Por. 
Charhonml.

Idarszałek Macdonald  zacząć miał wczoray z  
kolei sprawować obowiązki Majora jeneralnego  
cwardyi po Marszałku Vic tor:  lecz ostatni zastg- 
puie g° i s z c z ę  , aż póki nie wyzdrowieie.

Przyiaciele P. Arnault  starali się nadaremnie 
ażeby napisaną przez niego trajedyą Germanik ru 
e i raz grano. Pewny oficer m orsk i, pokłóciwszy  
się o rzeczoną tragedyą. został d. 50 marca za 1 f



w pojedynku; tenże los ipntfcał naatffu«® eynaw i rządzoneydlanieyzniewadze. L e S w « w g a ^ n o la ta rn i
e a f  t o i  v  iS a t  ł*  byłego lekarka B on apartego .  morskie, gdy Kapitan Mawell posłał list do VVieUWJ
o a r .  uy eg ? rządcy Kantonu, prosząc o kcpiją prawideł obchodzą-

. — ~ niat się 7. okrętami wojennemi Angielskiemi. Nie oda-
brawszy odpowiedzi, udał się sam po nią Jo Kantonu* 

"  r j  , . o nn kwietnia W ielkorządcą, po dłngiey naradzie z Mandarynami , o
(Z gaz. Korr. hamb.) Londyn dnia r, opiek ’ świadczył Kapitanowi, iż dowódcy zamków chcieli tyl-

X n T e r - o Z t !  ku p ow L ć f r ^ a t ,  H o ,  nie za /s trze lać  do „ iey ; <
Anglii nad wyspami Jonskiemi. a gdy^n p „ t  CQ si s la ło , pochodzi jedynie z om yłki, i «
Ż .  ^  nifiw tóczni. do Kapitan sprawiedliwie uczynił, i i  kasat nawzajem dad*

Konstantynopola. , T  ;ckenhań. W  portach St. Domingo uzbrajają teraz wiele ka-
X i &  iX ięin* on,an,«T P * » £ »  \ l T n S -prów dla rokoszanów. Hiszpańskich , które cudzo zi.urs

wiejskiego ■ »■ «*«“ a.iw ego, o , ^  oami ró i h tod6w „bsadzają. Z c W  W l

fnow ał, ma wkrótce oaoyaz się lic y tu j*  a r esztą w rozsypkę,
dania pozostałych rzeczy i opłacenia zaległej arędy i ^ n  *
długów Pana Coóóef. Przeszłey soboty ukazał się osta- A „  s t a T a
ta i nurnet j e g T c ^ y t e L k l m i T w y m i ;  Z  W iednia d. x x  kw ietnia. Dnia 9 b. »  priy-,

/ “'/w™  óvdź i/epym, pisze on, gdybym nic przewi- ła tu  Xiężna pod nazwiskiem Ki ęzuey
^ i T  L p o L lo b y  mnie więzienie, jeślibym nicprzestał Kornu,a llis , ita n ęła w domu zajezdnym, i sciste ul*
S w J n g ł i u  Poniewai tu , nic dobrego uskutecznia me ^  zachowuje. W yjedzie ju tro  na pow rót Jo
„ o t  "udaje się więc do kraju takiego gdzie będę mógł t . nad jeziorem  Como i uda za*
Z a d 'z  zupełni wolnością. . Za 4 m enąppU M , moje u- L , ybaCh. T ryes t i tVenecya-
kaie sie znowu w Londynie, u za parę lat gdy ię P D T ry ts tu  pod d. 31 marca , iz fre-
U c L £ i  j u i  . * * * .  aamytlam oae *  " ^ " i e  nazwiskiem A u , t r ó j , i

w  snraw wewnętrznych ogłosił, ie  wszy- zupełnie w tamecznym porcie uzbrojone, 8ą w po-
• Ttórzy wynieść się stąd i pod opieką, z po- gotow iu do wyyscia pod żagle do Brazyni.

807 7adu osiąśdź chcą w  Kanadzie, wyjechać po- Zapewniają, iż Cesarzowa me pojetkie z mat
■winni przed i  czerwca : gdyż inaczćy pora roku będzie zonkiem SWOim do G allm yi, lecz przez czas meby* 
, nrzeciwna. * , tnosci jego bawić ma w zamkn Schonbrun.

jja  zgromadzeniu mieszkańców w Norfolk, które ^  rozpoczęciu kilku publicznych fabryk*
się ostatniey soboty odprawiło, przyjęto kilka wmesien znacznie, liczba tutóysnych zebra-
mocą których oddalenie terazmeyszych mimstiów za > M onarcba zwykł często chodzić pieszo wsrud
pm rzebn, uznano i próśb? a „ “ruszony nSd z , ubogich . ubmysiit
podadi ^ Ł d c . y ł ,  i l  zrobi p rk c iw n . dla nich zatrudnianie i zarobek . (c o  jak w yraża), pa-
laciel strony X T L  dla oba\eniaytych postanowień. b ,lczne pisma N iem ieckie), jest daleko przyzw ól
temu zgromadzeń , Kr/.ln h.-r.mi tak. iak |;SZem , aniżeli wsparcie pieniężne, k tó re  się częstotiA ^iuletyn o zdrowiu Króla, brzmi tak, jak
w s z y s t k i e  poprzedzające.— Xiąźę Coburg z małżonką p^Ż niakom  dostaje
r wl  u ż y w a  teraz często rozrywki polowania. ^

M ówi, żeL o rd  m itin eunr A .,5 t .» -  w ję to #
8 dni X Poryło do Cambray, po czóm znowu do Jn g h ,

H ( J J  M  N 1 I h
W  gazecie Korr. hamb. czytamy od granie francnzkicU 

nod 5 kwietnia: podług wiadomości z Hiszpanii, miasto
prZJ VVai-ownie Gibraltar* ,gdzie załoga wi?ceyv.,ooo
.łó w  wvnosi ciągle się powiększają. . Mało"”  Wszyscy mieszkańcy stali się ofiarą śmierci-

Pogłoska, że rzad Burms-Ayr.s koronie Brezyl.y- lyk 0 dzwonicy jeszeze si, widz,oc da-
.. „ L m p  v r v n o w i e d z i a ł , potrzebuje potwierdzenia.  ̂ Wie& Valersa także mocno uszkodzoną-skiey w o y n ę w y p o w ied z ia ł, potrzebuje potw ierd/er  

SRiey w  y ę j i  i- „c; c ierpi n ie mało od ka-
T ym czasem  ian Mblokowany był

' i" iWI;S0 P- ^ » ls teS 0  1 l ' M d‘
Wnieyszych słoików. ^  . inne mias, a ha„dlo.

w Ł 1 . r ? «stępujące wiadomości:

Rozumieją że przyczyna nieszczęścia tego ma zwią- 
fek zT zo .ian ie» z iem i, któro si5
uczuć dało. Pochłonione miasto lezy v. ,

' Kastylii.-— Trzęsienie ziemi dało się uczuc takz 
d 18 a potem w Pampelunie, Corolla i innych
mievscach. W  ostatnim z t y c h  miast opuścili mieszkan­
ek domy. W  górach Sierra de Cameras miała się u- cy domy &  Trzesieme ziem*~Z~Londynu dnia u  kmrtnia. ^  w,buch ,j,ca . Trzęsienie zic-m>

Rozeszła się pogłoska, ie  Bonaparte, za wstawieniem ,w0 ,l.ł„  .ie uczuć w wielu okolicach potno-
r s ?  i - t k -na Maltiprzeniesiony bydz m a; jednak ta po-

J. . i • wachixriVS t T n i T S . ^  - ń g i w a ź  na i„dn5 w iar,.
Mówią że Lord Kanclerz wkrótce urząd swóy
• I Z  Cena zboża znacznie się u nas zniżyła.—
Ł' r T  C a M  Cierpi znowu mocne = ,a po X rolen , w z ^  . ;

^ r n o d L y w i a / c n i a  do K róla, gdy zen p ^ b y

ro g S n o śS  dało-si, uczul w wielu okolicach półno- 
cnćy Hiszpanii i południowey Francyi mianowicie *  
P a l  Bilbao etc. W  Bilbao zapadł klasztor jeden na 
stoue. W  Vittoria zaczęły bić dzwony.

M i a n o w a ł  Król Jen. jPdrucznika Pizuela V c e -
Królem w Peru gdzie się

S S ; ZJ ™ 7Z ? £ yDuWnu panowało wielkie „ o n e g o  przy 
buntowników. wievskich stało w płonne- w r . 1B14 z t rzaburzenie. W iele domów wieyskich stało w płomie­
niach.— W  Leices ter  powieszono 8miu ludy stów, czyli bu­
rzycieli machin rękodzielnych.

Xiążę W ellington  zakazał polowania officerom

Z k°M am T ^errT T okładn iey^ze szczegóły o fregacie 
naszey A k a tc , stojricey p r z y  Antonie w Chihach, , o wy-

onegro p r z y  w ią za n ia  p ® . .
w r  i 8 i 4 z Francyi do V alencyi. przeniesiony jest n» 
W ielkorzadztw o do wysp Kanaryyskicb, Niełask? 
te  orzypiśuią *bytec»ney surowości, okazaney prze* 
niego w ostatnich zdarzeniach styczniowych r .  b-

W ^K ról nasz potwierdził sprzedaż dóbr ducho* 
wnych w czasie przemocy Francuzów.

DoiwąUsię drukował Z . N U m w w fU  M i  Ce% ’ B  Drukarnl ^ o p A T K K
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Wilno dnia 2 o kwietnia 1 8 ,  Roku •

o g ł o s z e n i a .
Excerpt oświad cz an ia  z p r o t o k u ł u  p o t o c z n e g o  Są­

d u  G ł ó w n e g o  Wi leńs k ieg o  3 g °  D e p a r t a m e n t u  w dac ie  ut- 
* ey  wyTtżfoney zapi sanego p o d . p i e c z ę c i ą  t e g o ż  S ą d u  s t r o -* e y  W yr ćż o ne y  z ap i s a n eg o  p o a . p i e c z ę c i ą  —. v

'Hie A o r y l a  • <go d ia ty s i ąc  ośni set  s i edmna s teg o  w y d a ń .  
I 'ku t y s i ą c  ( ś us t  aun łe muas tego  m i e s i ą c a  Apry laR.  ku t y s i ą c  ' s u s  t  auHiemoascego 

dz i es i ą t e g o  dnia na S ą d z i e  G łó w .  L i t e w .  W iień. d r u g ie g o  
D e p a r t a m e n t u  at aw*ją o be c n ie  A d w o k a t  t e g o ż  S ą d u  So­
bański  oświad cze n ie  pon iż sze  za n ió s ł  l one do  wp isan ia  
v  p r o t o k u ł  po da ł  ; J ikowe t a k  się w y r a ż a —  w Im ie n iu  
J W .  Mi łi ta S i r a a t e w i c z a  b. Marszałka p o w i a t u  1 'pi t skie-  
go 1 Kswaie ra  riay u r oc zy s t s za  podaje  się skarga p r z e c i w k o  
ty r a  w sz ys rk u n  m»bo ra  k ió r e  albo im p l i c i v e  aloo i i x p l i o i y e  
d o  m e p r s k t y k o  w»ny < h na w y z u c i e  z f o r t u n y  pod e  r ś c i a w ,  
z w o d n i c z y ,  h uk ładów , t w o r u  z ł ą  w i a r ą  u g r u n t o w a n y c h  
s k r y p t ó w  na s u m a y  r ę c z n e ,  k o n t r a k t ó w  t i t u ł o  w i e c z y s t y c h  
z a s ta w n y c h ,  a r ę d o w n . o h  D z i e d z i c t w a  mają tku  d o t y c z ą c y c h *  
its one w r y t y c h  r  w e r s ó w ,  w y d a u a u y c h  od siebie obl i -  
g o w  po p  iu z R e w e n a m t .  i co w ięk sz a  z udz i e lnem i  ra-  
skry p ysmi p i  z-, z ró żny  eh  na p o ż y c z o n e  summy uręczo-  
n en n  z b r o o m c z a  r ę a ą  w y k r a d z i o n y c h  — S ło w e m  do  ca łe y  
z  zesz łym Józe fem S t r a i z e w i c z e m  b. P o d k o m . U p i t s k i m  
b r a t e m  r o d / o n r r o  o ś w i s d c z a i ą e e g o  się s p ł y w e m  c ięzk iey  
z i e r w ow ey  ch o r o b y  z s i ły  ó z t a ł a ln e y  p o z b y t y m  albo 
w p r o s t  p r z t /  s i e b ie ,  >ibo p t z e z  p o d s ta w io n e  s p r ę ż y n y  
n d e z « ł y  w r e c z y  o to:  M ó w i ć  p r z e d  p u b l i c z n o ś c i ą  w s p ó ł ­
c z e s n ą  o c z ło w ie k u  zuanym z o sz cz ęd n ąś o i , - d o s t a tk ó w  p o ­
w sz e ch n y c h  matki  —  Z  E k o n o m i c z n y c h  z a r z ą d ó w ,  i umie-  
ję i f ley z t ego  Źródła u z b i e r a n y c h  Iu t r a t  k o n s e r w y ,  n ie wi -  
dz i  p o t r z e b y  r s w ia d c z a ią o y  s i ę —  K to k o l w i e k  bowiem zfoli- 
*«» się pat rzał  na p r zy ję te  i wi.  kietn c dy m sc is le  w y k o n y ­
w an e  zasady życia  ś. p.  b r a t a  Józefa S t ra szę wi cz a  P od k o­
mor zego ,  nsd r p rzekonanym b y c ź  mu i, ż e t e a  c z ł o w i e k  ile 
2 an te ce sso ro w  miał ud z i e l on y c h  f p n d u iz o w  do  za k ładu  
W ł i s c l w e y  dol i ,  t y l e  w  c i ą g u  wieku  osob i s t em i  s t a runka 
Jni, rząrjriein p r o w a d z e n ie m  e konomtk i ,  s zc z ęd ny m je y  ,p ]0 . 
now  k e r u n k u m ,  t ę ż  d o l ą  u m n o ż y ł  i p o w sz e c h n i e  z te\ i  
• t r o n y  b y ł  uw aż an ym  -la d o s ta tn ie g o  O b y w a t e l a  _  ś m i e r ć  
w sz ak że  w roku t e raź me ysz yn i  Marca  dw ón as te g o  dnia zda 
« o n .  i n n y  daleko o dk r y ła  wid o k  ~  G d y  b o w i e m  o św ia d­
c z a j ą c y  j ię  j . k o  b r a t  r o d z o n y  do zaięcia  sp a d k u  ciekiem 
k i w i  i p raw a  d e s t y n o w a n e g o  dis siebie d o  ma ią t ku  K uc i -  
■ *ek r e z y d e u c y o n a l n e g o  p r z y b y ł  —  Z na la z ł  w  mieyscu  Ka­
p i t a l i s ty  ty l ko  b . ł y o h  a r o z k r a d z i o n y c h  wielu  ob l igow,  ra-
c n u n a o w ,  i r e j « a t r o w  d z i e n n y c h  ib f r z y m y w a n y c h  s i a d y   A
g ł o s  p o w s z e o h a y  u p r z e d z i ł  o św ia d cz a j ą ce g o  się, ze są w r ę ­
kach ż y d o w s k i c h  i p o d e b n e g o ż  c h a r a k t e r u  l u d z i   Ob l ig i ,
k a r t y .  w\ x le ,  nawet  sz l acheck iemu zakazane s t a n o w i  od ś. 
p .  b ra ta  na ukaz ic ieł a  'wydane,  znaczne k a p i t a ł y  obeymuią -  
c e ,  a k t ó r y c h  rozsza f ow ame lu bo  zia r e w e r sa m i  n as tą p i ło ,  
p r z e m y s ł  atoli  i r ewer sa  z a c h w y c i ć  umia ł  i ż b y  się z a s k r y ­
ptami  p o z o r n i e y  każdy mógł  upominać —  Z na la z ł  ma iątki
•  kordajni częśo towen i i  na w i e c z n o ś ć ,  za s t a w y  i a r ę d y ,  t u ­
dz ie ż  wlewkami  dla r ć z u y c h  oscb  r oz d a r t a ,  w  ce lu  sey-  
m i k o w e y  p o t r z e b y  o f i a r ow ane ,  a choc iaż r ew er sa m i  z n i ­
sz cz on e ,  p r / e e i ę ż  i t a k o w e g o  b e z p i e c z e ń s t w a  dla d z i ed z ic a  
zakłsdy p rz t  z op ie  ku ią r  yoh »ię w y n i e s i o n e m i  i pos ia dac zom  
l n ia g i n m yy n y m  o u d i ' g o  w L s o i c t w s  T -s t y t u o w a n e m i ,  ałbo 
p r z e z  ichż<- samy ch  c o f n ię te m i  ok az a ł y  s i ę — Zna lazł  nako- 
Hiec kastę zawsze  w g - t o w y m  gr osz u  d o s t a t n i ą  znacznie

y pu s t os zon ą ,  a M m a z y n y  zb oż ow e  p o s p o łu  z dalszemi re-
anentami  f un d o w  w y p i ó z n t o n e  t ak d ó e o e ,  że u t r zy m an ie  

no,rnlc,7,’y ch p o t r z e b  i w ł o ś i i a a  o g r o m n e g o  d o  p r z r -  
s t l n n  p n0DW -.P ‘ t r i e h u i 6  Wyda,J<u'  z k w i t n ą c e g o  z a te m  
Be* nf  m f "  “*'* 6°. p r z e y ś c i e  do  s to pn ia  wymuszo-
T J , r r : : r i 7 z  * ^ s ^ i an Cy ar ya\ a d ł u .
* . j *. r z ą d n e g o  gos pod arz a  na m o d n e g o  z d z i » i , y SZłrf,h

JU^ y *f 5 s p r a w i ł o  p o d z i w i e n i a  _  T y le  w v-rinnVtbv̂ rrtzi-ezrney f̂ c,yi' drugich ^ ^ ó Py0.w in n y ,  a b y  to  zj e spe łn io ne  daley się m e a z e r z y ł o  —  Mo c
zas  i powaga  r z ą d o w a  b e z b o ż n e  takie p o s t ę p y  w samym za^

Jf  p  0 KDW®ną  u t t u m i a ć ,  i z b y  moralne o d ż y w i w s z y

»»kTe sk t z,wTen d y r  *ZCZy ^ f X c k u c Vą z w r ó c i ć  w . z y -
«ie moiee V° G r ®n,G. P r f y z w o i t o ś c i  —  O św iadcza -

C7ny m \ b s t a w . Za r ZyW- ami ^ l ^ n e m i ,  w i ę c e y  za pub l i -  
PU,*C.1Ć na m o m . ' i  " •ureS4 em *nay d u D p r z y c z y n  —  B o  do-  

z ’e o b c e y  ; ,  , 7 T ^ a r z y a t w o  r oz ga łę z n io n e  n a k r z y -
moS ły o p , eJ  1 “ *taw K r a j o w y c h  ob e ł d z e ,  z n a y d y w a ć  j e szcze  
Hey p r acy  * ^e *b oza e  i c h  c z y n y  c h w a ł ę ,  n i k t  po  d z i e n -  
Z ’ ju t r *  z n , y 5 l i e  °  »Pooeynku  z a b e z p i e c z y ć  »ię o ie zd o ła  ,
S t a n  s. p .  P o d k 0[B p r2 ,r  *°b ie  o w o c e  w ł a s p y c h  t r u d ó w  __
la t  c i ąg łey  ch o r o b i ! * ^ 8 ?  S t r a a z e w ic z a  w  d ł u g i e y  i  o d  d w ó c h  
p o ł ą c z o n e  moralne d° s łabl ł  w  N im  s i ł y  F i z y c z n e  a z n iemi  

u o  » te p o ia  ż e  w ła d a ć  io te res sa mi ,  nada­

wać  on y m  r u c h n  z g o d n e g o  z r o z s ą d k ie m  n i e b v i » ż  d o  o e ta  
t u i e y  z g o n u  c h w i l i  sp o s o b n y m  —• Cnarak teT jc g a  ’-manu-iuk- 
c y i  R z ą d ó w  domowych  od  n i e c z y i c h  u i eza wi  ły  w p t y w ^ W  
n ie d o p u sz c z a ł  ani b r a t u , a m p r a w d z i w y m  pr zy j ac io ł om  w. ho-  
dzić w czasie c h o r o b y  w r o z s t r z ą s a u i -  u k r y w a m y c h  zawszo 
t a i e m m c — Jiłel ikatność n a l eż na  n ied ozw ol i ł a  naw t  p o m y ­
ś leć ,  o w z i ę c i u  nuar  ku p r z e s z k o d z i e  c a y u o w ,  kior .-  j eże l i  
w zg l ąd  p o w i e r z c h o w n y  w m.iłey częś c i  n t e d  ił^zut-iai w y-  
s t a wi  >ł — W i ę k s z a  z a c h o dó w  karby ni " d o ś c i g ł y m  S k r ew na  
ukr ywanemi  b y ł y —  A tak p o z y c y a  P o d a o  n. ó ra z e w . o z a  
w c ią g u  N e r w o w e y  ch o ro by  p o r ó w n y w a ć  s ię  m ,g!a z L e ­
t a rg iem -u syp ia jącym  d a r y  du ' ,zy,  k tó re  umi.tiy m e g d y  sza­
n o w a ć  cenę matącku — A n a t ł o k  zb r o d  l i a rzy  za Q  i o b u t y r B  
ub ie g a j ą cy c h  się ob ł ow ei n  ł a t w o  Oez p r ac y  n a w - t  p o d o ­
łał wszys tko  na uuu  w y t a r g o w a ć ,  za pe w n iw sz y  . u łu d n ie ,  że  
do j e d n y c h  d  -kumentow p o d p i s  nie zUodzi,  do  d r u g i  h 
p r z y ł o ż o n y  p e w n e  w y r a d z a  p o ż y t k i ,  t r z e o n p  o d b te ra ią  m o o  
r ew er sa  zas tępcze  p r z e c i w k o  ob l ig cm  p i e n i ą d z e  g o t o w e  
w y n o s s ą s i ę  na ce l  p o ż y c z k i ,  jak zboże z msgazy  rycW ns d r o g ę  
w y p r z e d a ż — Z k ą d  w y u i n u e t y  t e  s s u t k i ,  ż"  P o d k  .un i r .  
s łyszał  i w id z i a ł ,  l«cz n iepośiadał  j u ż  p r z y m i o t u  mi ęd zy  p r a ­
w d ą  a z w o d n i c t w e m  p o ł o ż y ć  r ó ż n i c y -— (') l abieute m o» 
ż ą ce  się t  u p ł y w e m  każdey  g o d z i n y ,  . p rz ez  c h y t r y c h  spo-  
s t r zegai ie  zwodz io ie l i  ż y d ó w  p o d a w a ł o  nn z r ę c z n  śó i w łasne  
s t e r o w a ć  widok i  i obcym d o p o m a g a ć  —  ISa wvk to sc  dawne  
za ła tw ia ć  ln te r e a r a  z ż y d a m i  ‘i p r z e z  ż y d ó w  , c z y n i ł a  
im p r z y s t ę p  w mome nta ch  y h o r o o y  do nas t r ęczan i u  s i ę  
aby  działal i  w szy s t k o ,  -z t ą  ty lk o  dla s i e b ie  dys t .yni łCyą ,  
że w  czasie z d r o w i*  mus ie l i  w y p e ł n i a ć  u m o w y  lubo d i«  
s iebie  k o r z j s t n e y  w a r u n k i —• w chorob ie  zaa uadstarczal i ,  
pozorami  i i t o t ę  o b o w i ą z k o w  d o  w y k o n a n i a  p r z y l ę t v  <-h 
z  t e y  klaasy szcz egó ln i e  M i r e k  M o w s z o w i c z  R a z i n o w i e *  
mieszkan iec Lin-kowaki ; ł riek Z e l m au c w i cz  K up ie c  P  ' ou-wie-  
zk i  Rawę!  L i w e n o w i c z  VVmikJo tayńsk i  p o ł ą c z o n i  z dal szymi  
w sk az ać  s>ę ua p r . y s z ł o s ć  mogąc- im miel i  - swobodną -za­
wsze  p e r m n i y ą  do  p- idkooj .  S t  r a i ze  wic  z» w c h o r o b i e  y;r  
g o i  c i ą g ł e y — P r z e b i e g ł o ś ć  w y r a ż o n y c h  z p . l ó w  , w p r a -  
w . i e  o b r ó t y  f ał szywemi  wsp ie rane ob ie l  nn-aini s ł o d z i ł y  
sko ł a t an y  umys ł ,  że s łuoha ć  musial  Mastrę -zafiy<vh so^ao bo  >r 
jako z rzó a ła  p r z y i z ł y c h  p o m v s i n y c h  e w e a t o w  — J] IzielaJ 
im t e d y  p ien iądze  i zboża —  Brś ł  cb l ig i  i sk--yp a do-  
s t r z e d z  j  iż t e g o  nie mógł ,  -»e. '*  sp r ze d  j ‘goż  oczu z n i k a ­
ły  i w z u a c z u e y  Masaie Z ' b o r o w i  T a t e m o e m u  u le g ły  — W y ­
dawał  t a n de m n ,  s i ebie  w e x l e  u k a z ic ie i o w i ’ a lubo bra^t 
r ew ersa  n i s d ł ug o  wszakże z n ic h  się c i e s z y ł ,  bo  i r e w e r s a  
<ło tyc h  rąk  z w r a c a ł y  się zkąd p r z y s z ł y  —  A a k r y p t a  p »  
t ą d  ąię b . ąkaią  s i w o d z ą j  r ó z n y o h  ch a r a k te r e m  i n w e t  fio- 
n ° r o w y r a  z s s z c z y c o n y c u  O b y  wa te l i  —■ Z n a i ą  : s p o s o b  "tycia 
ś p.  P o d k o m o r t e g ' o ,  s c i ś n io ne  o s z c z ę d n o ś c i ą  j e go  w y d - t -  
ki —  A p r z e c i w n i e  t o n o w i  n a w e t  w y s t a w  h o y n y c h  o d p o -  
w ie d n t e  f u n d u s z e  — W i d z ie ć  w e x l e  n a  IVezimienne o' loby,  
I n s k r y p c y e  na d ł u g  r ę c z n y  i r ó z i t e y  n a t u r y  z p i s y  za c u ­
d o w n e  p o c z y ta ć b y  należało z j a w is k o ,  że  b/  się d ł u ż y ł  c z ł o ­
w iek ,  k t ó r y  s w y c h  dos ta tkó w z b y t k o w n i e  u ż y w a ć  nic c h c ia ł  

Mimo atol i  głos w e w n ę t r e n  y kon r i k c y i  o ka z u ją  się w > x -  
le j e d n e  ukaz ic ie i ow i ,  d r u g ie  w t a k i e y  fo rm ie  p r z e i ł t o c z o -  
ne  na ob lig i  —  I n n e  w o s t a t k u  n a b y t e  p r z e z  m e  w c h o d z ą ­
c y c h  do t e y  kabały,  k tó re  g d y  władza  k ra jowa -zbierze ua 
* tó ł  s ą d o w y ,  ł a tw o  będz ie  w y b ad a ć  p o c z ą t k u  o d  kogo  p r i -  
n i . t i v e  w  j akowym Celu i w a l u c ie  wyszły!,  j aktemi  o r a z  
d regmni  nalazły się w R ę k a c h  d z i s i e y s z y c h  po s i a d ac zó w  —  
D o b r o c z y n n e  us tawy  w Ko u s t.  t y s i ą c  s i e d m se t  sz e ś ć d ż i - s i ą t  
Ósmego wszelkie t r a n z a k t a  c h o ć b y  w  ufności  z - w a r t a  » 
w  k t ó r y c h  śi{ wsza kże  j awne  o d k r y j e  p o d e y ś c i e , n a w e t  
p r z y z n a n e  i w o g ó l n e y  p r a w n e y  s p o r z ą d z o n e  fo rmie ,  za n i ­
k cz em ne  p o c z y t a ł y  — Kon.  ty s i ąc  s i edmse t  s i e d m d z i e . i ą t  
p i ą t e g o  l i tu lo  o p r oce ss i e  w e x l o w y m ,  s p r u w d z a ć  w a l u t ę  
w e x i o w  p r z e z  w s z y s tk ie  d o w o d y  za leci ł a  k re d ' y t o r om ,  ina -  
c z e y  od op ła ty  poszuk iw ane go  w y w a l a i a  d ł u g n  —- P ó ź u i e y s z a  
Zaś p r aw o  t y s i ą c  s i e dm se t  o śm d z ie s i ą t y m  p r a w o  ku rs  w e x i o w  
» i i ę dzy  sz lachtą  a różneini  oaobami  za u s ta ł  z de k la ru  ą c ,  
o d t ą d  sp r aw u n k u  i w yd aw an ia  o n y c h ż e  p o d  n ie od woł a ln ym  
zakazało u p a d k i e m  —  U k a z y  n ak o n i ec  Im ienne  w  t y s i ą o  
s i e d m s ^  p ię ć d z ie s i ą t  c z w a r t y m  I m p e r a t o r o w e y  E  ż b i e t f ,  
w tys i ąc *>e d m s e t  s z ł ś ć i z i e s i ą t  c s w i r t y m  — T y s i ą c  js iedmsek 
os imdzie8,ą t  sz ó s t y m  i da l s zy c h  latach K a t a r z y n y  d r u g i e y —  
M a n i ł e ś  l |npe r a t o ra  Pawła  w  t y s i ą c z n y m  o śm s e tn y m  Marca  
d z iew ię1083* "^ 0 p o d  n a y s ł o d u z e n  d z i s i e y s z y m  p . n o w a n i e m  
p r z e z  Radę P a ń s t w a  w ty s i ą c z n y m  osm se tny in  p i ę t n a s t y m  
pbra d<códz iea tego  p i ą t e g o  r e a j s u m o w s a y  i d o  n s y ś c i ś l e y -  
s z e y  e x e k o c y i  w e s z ły  o g ł o s i ł y  w y r o k ,  że  w s z e l k i e  sk ry -  
p t a  za udz i a ł  c z ą s t k i  k a p i t a ł u  za t r zym an e  za  c a ł o ś ć  lub 
i s t o t ą  podeys^oia i w y m u ^ u  o k r y t e  n i e t y l k o  w k a ż d y m  Są~ 
d ? ie n i s z c z y ć  s ię  p o w i n n y ,  ale t a k o w y  o b r z y d ł y  p r z e s t ę ­
p c a  ż a d n e j  o p i e k i  p r a w o a y  i  z a s z c z y t u  zy s k iw ać  n ie m o że

I
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s r a # ? «  s . i , s ~ . « ■ * >  ^ , r r ; ^ :
t , » b 0 W . .  y ; 1” ^ “ . m i - \ i 5V  » i SC . l . b o t f  i  •■«<«* » f
T r  J ^ h /  nTedozwDl.ła mu dopilnować w w e r . o w , kto* mkfa choroby niedozwoi b Pml  na znacZne kapitały
t e Wy 8.ępn» ręka po~po w^d;tnemi wykra*c ośmielił.
cd  r0Z;  y chk, ^ o y ^ eZCl  luratnownych , gotowe . .u«nm* 
„ ę  gdy - . k h d y  pap^ s t „nu p J eb . e ra u e  rozniosły o-
w c^sachobezpreTtom g podkomPtrudow> 8 t0 wszystko 

« ł ° w i e> t « y c V o Pon#enłU _  Dopókl t , t6łn mor-lnosc
gdy bez j-go £ Ziemi:— Dopóki Rządy K” Jtt n* 
r.ewygnarm *. „ , ^ ie dopóki praws niepr*est»{y «*■•
t e y  się _opie A , Oh„w»tel i  przeciw cząscte chciwych

»iąc eśmset »iedtnns*tyai Februaf. piętnastego *JL g  
wać sie i  takowy list weźnirńiki  w Kmicellaryi Z;en. 
pi t t .  zeznał; lnbo się to  okaże że 1W . Ciemne iańiki w P*9' 
gressie służby mało cetaney psrty kulatuey w różny; h do­
mach aiebyi sposobnym uzbierać tyle zapasu aby t r z y l e t ­
nią ś, p. Podkomor. Zaliczył arędę I że Podkomorzy Hirsute- 
Wicz zadney meczuł  pobudki zawodzenia tmną! ku w te.  U' 
t e ,  która pospolici* jeśli me 2r iądza  zupt łu> y di t  ryorecy* 
nigdy wszak ze nie wspiera D u d z i c a ;  a gdy w ;P  *° b‘* 
wywodzenia możnym uawet Obywatelom aktom! się kiedjT 
W arę de kilkoletnią poktępowbć ło lW rk i ,  mebreł cd zad .eg® 
possesaora za lat t rzy z góry pieniędzy od k t ó r y  hby pro­
centa de ł iunkowsć musiał } czego łatwo pr zy jd z ie  do­
wieść Oświadcz#iącemu się, któremu i ta jeszcze dochodzi 

• f  i n i  u  r -1, .  k i  « v n  h h v u h c i ż s z e t r o  o v c t
niewygnarm * O k r ę g u  z . ~ - r - • ^  - j wle ść O ś w l adcz. iącemu się,  któremu . r* ---------- -
t e v  sie opierain za.sdzie, dopoki praw* i nieprftes c h0jw_oh wladorocść ża JMP. Ciemnołań ki syn «ayuboższego oyc* 
I t y c J  i  u b e s p i e c z a ć  Obywatel i  przeciw « * « * «  J  - 2 w, asnych 8t*rań usposobić funduszów niezdolny ma Ifl-
“ zy  ■ — Potv oswisdozaiąoy się ay j V . e -  Marca leszcze meze-• r alindnikow — Póty oświadczalący się manay- Łup .e .oow  » k gi»M ^ skarg.  opuką
Bilmeyszą «»d5t'e^ d wt)P W8p8n ą  bydź musi -  Lubo zaa
pra wod aw czą  i są h '  onych p rz eł  żydów i podo-
t łum m egodzm i  P na tce niemógł bydż odkry-

i \ * J r K»cy*.idarze dla dalszych w.dokow oszuki- 
tym — I e g y 7 ^  ^  tiayskrzętniey srę starali — Lu- 
vania niewinny ih bj ń jommooikow.m. •.{
b o  „  K t ó  o o b ,  en .cey lo  p ,o .< ,
1 k'fh kolwiek, w v a  w pcśrod wszakże naystaran
i y  rozmesiouey lndegk yą ,  t o  i j t i e y  obwieszcza
J i e y . z e y  t t y n ,  co J H ,rsZowicZ wydawszy Podko­
wę z l iczby zyaow z. R g u  tysiące po­
morzeniu Straszewicz W . Kcmornika Zimoyskiegc
rJJbnyż od r g o  wzl° skryptem Podkomor summy ży-
lecz  g d y  W Zamoy.k  «  d<Jwybyc la  komubąci ko-
Bowi  oiedał, Zawel ® ńje pu p|,czn;e» żeby nikt ani tey
Iwtek. Delator w * S ° b c V I  am inny. h żadnych od brata 
Wimunkowsaey I-i yP je wzię tych,  sam nawet JP- Zamoy 
P o d k o m o r z e g o  * J r .ho mlnUnikowania się z żałlym prawym 
ski  bez Wiedzy  11 » : nab . Włii żadne bowiem niepostuzą
i jedynym naj rępcą  y p ry m at  ku takich szpargałów,
^ s s k i  i P re,V  " zdobvte sposobem, walutą meo^ręczo- 
I t ó r e  zd r , .dUwJe" \ er60W' o c e c h o w a n e  nieposnda.ą cie.na
He kradzieżą rewe  Powtóre W W. iłatcnowie Fran-
sprawiedliwego wzg ? vt8mi w różnych epokach zewi

p W s z y  R S • * «  „  y „ J hociBi go żydzi  wiadomym for-
li jem uzod *' B,e, . 5 ' , rioŁ vi; , do ląd  lesscze m ep ra *
telem w czane choroby ^  WSzakż, do odzysku te.
f r y msrczóóy m*'ą u st llleo*wzedz t»k WW. Barotiow
roż obl-gu DeUwr ącenłi obhg żydarol lub k.mkol-
Fta nko w,  aby P c tyni ć  układów — lako tez za-
W k  * ^ nyC,hv ";ue” r  Obywatel ,  czuję się być* winnym 
wiadom.c w ^y » tk .« n  y „wkupowali  -  Każdy bowiem
}4by-wz»lsr;kow g o ł t r *eżeniu znacząc i s to tny cudze- 
Vol i  przeć .wny  temu doła aIU Z9SzCzyc.ć nabywcy,
go włssnictwa br-yroarn n Aktors twa. « d y ż  wszelka ze 
l . i  żspewmć rzeczy nabyteyc Aktorstw , 8 ł  nIerodll sku
2 ł fgo *r*ódł.  wy«»»n« P» T l Qbx czynionych jawUe się 
tku;  Z w y b a d n n a ^ u n  (a w rozskofow#n.u obi,,
e d k r y ł y  nadużycia,  które p QŚĆ Z i o t a  l  brebra, wy
g w. gotowych pieniędzy,  - ap natury  dokumentów
Danych skryptów t e '*pT<f1'V o r t c _,0 Facyendarzy Wszelkie 
©taczsiąca d>m a. p- P e . nletylko własne skrypta „a 
g o  wyznania zgraj'., 8 je craX ohligow <> Jakowe za
zbóżei  pieniądze,  w zastęp’ kom p o dpis»ł ) jemuż po- 
B„ h  na ust ronne osoby p podkomorzemu wyda„e o bi;gl 
aługuiące ale i cudze te Ps2SCurlku domowe roznioisła 
wykraoła i znaczne w swe ^  chorego tyle razy
sprzęty , zapasy i bogactw , > potrzeby; lecz te
brać miała przys tęp,  lie j t y  s y rzeczywistość nie- 
p  wszechne donu ski mimo cd ^ z pf Zystosowani,m
mogą b y < ź art>ku;atnie tpra bv _ Dopóki wię nie-
,kcy i, j’ y g . l . n k .  , » . l o . «  a .  o » b ,  »  P ^ d 1 
t ę d ą  te  okropne r u o h v e . l j r e , , g n eo , .  V P

wszyscy Obywatel  , y  ;„h atanie l poaiadsczach
WyCh Sm n o T c n o t y tCr . cży l i  oświadczaiąceg..  S,ę Obwieścić, 
I w ,  tę ogVloctm^ninieyszą
t z y  protestami powołał  do ^ n'" ; laCJ)l [etow, są jelzeze 
c y c h  się b t ł t *d ?,ee3Ẑ ° ro6Zone t ranzakta przez Obywatel i

r a . " " - ^  ■ ?  j t S S l  i  p .T o d k bomorezydzetiia i rh ie  taiemnym Widokom. J . ,»raftrh od łch“

t :  -
ładów umieiętnie cofuiętych i zabranych, jako pr^  P®

,od koniecznego sekretu w żadne nieW prowadzony ch^
• łłe-u b * o l  moeł poinformowanym następne pr e *ełłcy, oyc*  a  t . DtxVmus*t>ny>i

Wiadomość za J i» r .  iviciimoio» ■■ j - 7 -
i z  własnych starań usposobić funduszów niezdolny ma 10 
t romissyą lubo do dnia dziewiąiego Marca jeszcze meze 
inaną,  a t rzema dalami przed śmiercią brata Pudkrnnor. 
na folwark Pazuki za prawem na wiecznosu niby w aummlO 
t rzydzies tu  tysięcy złł. wydanym, któr* j .kiey byoż mo- 
2e ceay iatwo połączyć i 2adecycłować że drogą f<;rt*la 
zdobvte ns starcie młodości złym poświęconey widokom 
ugruntowano;  zgo W-  Wincenty Przys.ecki Ma:kcwn,czyC 
w»poluie-z bratem -Woim całym domowym gospodarstwem 
• s P- Podkcm. zarządzaiąc uzy-kai przeiewne pr-wo n* 
dzie. ieć chat Dekretem Exdywizyi  Jotayńsąiey massy ze­
szłego Ignacego Szukszły Mar. lum,  w części i za cessy- 
8rui od rożnych w roku tys i ąc  osm.et  »Z' sna.tym 9̂ r a  szesaa- 
stego sobie wydane osmnastego E o r  w bądz.e Ziem Upit .  
wblatowane zaś dwódzies tego pią tego w Kanceliary, tamecz­
ne* niby przyznane,  za którym w dniu pierwszym Xnra 
czynił  t aie mną i podstępną łot rom,  aayą mezałlczy wszy Pod- 
iomor .  ani grosza polegał tylko na obranym przez wiel® 
systemie ‘ korzystania z pory gdy Podkomorzy mebył  spo­
sobnym dla choreby wiedzpó nawet oo się dzieje w yg® 
nra ią tkueh  ? k to  i r t - m i  » d l a  cz go  w i a d a ł  —  ł . z e -  
c z o n y  P r z y s i e i k i  * b r a t e m  swym r o d z o n y m  , z e  w p ł y ­
wa ł  d o  r ó ż n o g a t u r n i o w y c h  z  r ó ż u “ini na  k r z y w d y  
d o m u  P o d k o m .  S t r a szew icza  f i c y e n d ,  g łos  p o w s z e *  
ch«V u p e w n i a — S łu s z n ie  z a t e m  b y d ź  rausz^ P o c , %' 
e n i e t e m i  do o d p o w i e d z i  z a  n a d u ż y c i a  ufności  tes li  
na  o n a  z a s ł u ż y h  5 W.  W i n c e n t y  C z e r n i a w s k i  G r a ­
n i cz  U p i t .  Sędz ia  w y l e d n a ł  d la  s e y u n k o w e y  b e z  po ­
t r z e b y  C i « k . P r m y . i . c c y )  w Ku i 8 | 6  X b r a  s p r a ­
wo t r z y l e t n i o z a r t a w n e  na  fo lw a rk  R i a ł k o w s z c z j  z n j  
w a r e d o w n e y  o b c e y  z n a y d  «i j c ey  się t e n u c i e ,  a z t ą d  
4* ie * k i e y  n a t u r y  w ł a d z t w e m  o b c i ą ż a i ą c y  l e d u ą  k o n -  
d y c v a  przeciw n a t u r a l n e m u  p o r / ą  k o w i Z  o ś m i u  
o r a z  d y m a m i  bez  w y r a z u  n a z w i s k a  w io s k i ,  bez  I n ­
w e n t a r z a  , k t ó r y b y  l i c z b ę  d u s z  i F a m i l u  p o s t ą p , o n a  
w ł o ś c i a ń s k i e  z a w i e r a ł  —  B a *  p r z y z n a n i a  1 n .  pro> 
s t y m  u t w o r z o n e  p a p i e r z e  ar .  szos ten-u  1 s iódm em u z  
d n i a  s iódmego  nie  o d p o w i e d n i e  —  / . a  t a k o w y m  l r a n -  
z a k t e m  w d r i u  2 5 m  X b r a  d a t o w a n ą ,  a d n i a  2go s t y ­
cz n ia  w 1 8 1? z e z n a n ą  sp o rz ąd z  i  i n t r o i n i s s j ą  b e z  
w i e d z y  z a p e w n e  d z i e d z i c a  , k t ó r y  na  R ew ers ie  p o  
legaiąc  i p r z e k o n a n y  ,  ż e  n i e b r a ł  p i e n i ę d z y  w d r a -  
ż h w e y  z d r o w i a  swego p o z y c y i  ż a d n y c h  n i e p r z e w ; -  
d y w a ł  w y p a d k ó w ,  h t ó r e m i  c h y t r o s c  l u d z k a  o b r a c a ć  
u ^ e  r z e c z y  na sw o ie  k o ł o  —  R e w e r s ,  t e  b o w i e m  
z a n i e s i o n e  p t* e*  i r d n y c h  , n i - d a n e  m im o  o b i e t n i c e  
f o r t e l n i e  p r z e z  d ru g i c h  p o z y s z c z ą .  c h y b a  sw o ie  i s t ­
n i e n i e  w g r o ź n e y  s p ra w ie d l iw o ś c i  ś w i ą t y n i ,  k t ó r a  
p o d e v k i *  o d  b o k u  p r a w d y  r o z r ó ż n i  -  Z d r a d o m  . 
k n o v a n i o m  k r z y w d ę  b l i ź n i e m u  na n o s z ą c y m  w ł a ­
ś c iw ą  zw ró ci ć  cechę 4 t e  N a d  chęć w i e r z e n i a  są o d -  
- l o * v \  ^  w W - S t r a b c z y  P t w y  U p i t .  D a w g . a ł ł o  i 
t a m e c z n y  E x a k t o r  Ja ło wiecki  p o s i a d a , ą  w r ę c z o n a  
sob ie  o d  ż y d ó w  l i c z n e  s k r y p t a  na  sw o .e  i m ,e  u- 
b o  z e s z ł e m u  P o d k .  n i e p o ż y c z a h  sumtn  z . d n y c h  ! t a -  
k iey  p o m o c y  o n ^ n  gd y  n i m w ł  p o h u d e k  z . 
t r v e i  ż y d o w s k i e  z  w y s t a w a  p e w n o ś ć .  E w . k c y ,  z ł ą  
c z o n e  m o g ł y  uwieść  ludzi  d o  b ^ d u  . . 1* p r a  wa M o ­
n a r s z e  są  z a s ł o n ą  p rz ec iw  P r e t e n * c r o m  . k t ó r z y  r e -  
» ln ev  U d o w o d n i ć  z d o l n e m i  n i e b § d ą c  p o z y c z k i  n -  
. n j ł 6  w y s t ę p k u  s c h w y t y w a ć  t ś m i e l a i ą  się obl ig i

° r ° u . J »____ . . .  » •    iiErn n i i tacVW • >1 bwc i  mógł poinformowanym następne d r o d z e  w y » s 8 | » -  —    ń , k: n i M i t i c <
!  $t ? ; . ? . k t . « *  pPcwi . .»»ycl .  o’ b » M  p . - y n . u . ' . - T m  j d r . d  o d  „ y d . » c y  u a . . . . o n .  _

z e s z ł e g o  Podli, n iby  podp isane. « ltdr«y nigdy V*
S p » . o b n e n . i ; n i e b , l , , . ę , d s  (

...;h»i dokument*: mm w - - - - - - -  -
j  Aiłriestitto o twar te go  szlachcic Wincentyu ,  dwodzier tcgo o z w  p  arędow kątrakt na m s i ą t e k

ańsk, ot rzymał ™  z Swio#tymi i Karczmą * "»*-
30rw  kowanym awansem t r z ^ l e tn h y  arędy,  niby * 8ory  
Z  1 wen'  arza i stałych Intrat  wyciągu;  z* ą
■taktem w da,u już zbliżuney Podkom. śmierci w toku 7

w e t  so o so b n en i i  n i e o y u  — - —  r - ■ _
y»ych b r a t  o»wia <łc * * i%c e S °  8*S n , «»*u k a ł  K r e d y



• • tku cale dzieło 1 odbierać będzie ciąg e
£ J “2 . r Ł  ■% ^ ,ko '»y»br» ' ”ir  co tydzień po jednym numerze do dnia
k'C.„d p»«* « ,* « * •  łt: Z 7 ^ r l -  3tgo  grudnia teraznieyszego
kooMytk-CMi 00* „iepwy^woit. * Uwiadamia się tokoż, iż jeze i y

l ift ZfttGtłl WSZ . ..  .  i.,. «* . * _  • f a  ■ ^ ( r n a l t r )  I ITTl lP*
k o n n y c h - C z a ,  ° a #  z
0*wi«dczuący t i f  z a t e“* . oboWjązkow toW-rzy* 
prawideł  cnoty  , stosuńko sWOjego bra ta  po*
Skicb wyszła wz^ dn! * L ® ieV Sł' s okazać zd o l -  
• tępy inne, odkryt® » ,Jllie k* . __ \ gdyby *
ne pod ogólnym o b i , 1 - ‘%C0 b J | J wexl® , karty na

3 igo  sruama leidz-iucy 
Uwiadamia si<- tokoż, iż jeżeliby kto 
owoc swojego pióra życzył mięć umie­
szczony w tem  p i ś m i e ,  może je  przysy­
łać  ̂ adressuiąc do Xięgarm fijarskley  
W Wilnie*

2 Z  m aję tn o śc i  Micbaliszelr,  ze wsi S ł o b o d k i ; 
J e rz y  W o j t o w i c z  c z y l i  Sciepusza, m ^ c y  wieku h t

^  U o ł . u .  w ł n s u  b k d .  m i e r n e e o  w z r o , t u f

o b U t e  w przeciągu m c .  w Aataca ~ . e m .  Up. t .  o r y -  
- ina low dla s k # o n t o w a n i a  w ręki  , żądaiąc  n inmiey -  
szy  p ro te s t  w Sadzie  Gł . L i t .  W .  zgo Depar .  zano*  
si i ony przez  ga z e t ę  K u r y e r a L i t .  t r z y k r o tn i e  awi-  
sować  pos ta na w ia  —  U tego  Oświadczen ia  podp i s  
n a s t ę p n y  , iako proszony do zan ies ien ia  w Sądzie Gł . 
podpisu f  B e r n a rd  Sobański  —  Z g o d n o  z  P ro to k u L m  
Ignacy  C horoszew sk i  K e g e u t  s ą d u  Gł .  ,  K az im ie r*  
M u s k o w s k i  T y t u l a r n y  Sowietnik.

N i ż e y  p o d p i s a n y  roniąc sob ie  w y d a n e  dw a  
po żydow sku  pisane C yrog ra fy  dnia i i  m arca  b. r.  
Pierwszy p r z e z  S ta r .  Mowszg  L e y z e r a  L i tm a n o w i -  
f*- P9 I . . 'I V, * _ M n « - -  — >nn z t e r m in e m  ODt. tv dnia  l o
Pierwszy p r z e z  S ta r .  Mowszg  l e y z e r a  ^ u m a n o w . -  
cza Je w a n te rn  na T. sr. 100 z t e r m in e m  o p ła ty  dnia  l o  
b .  mca i d r o g ą  Pinchusa Ickowicza  i Oszera  Szym n-  
now icza  t a k o ż  ną rub.  sr. , 0 0  z  t e r m in e m  o p ł a t y  
z w a n y m  z e k u k i m  t. j .  o p łacen ia  tego  samego dnia  
W k t ó ry m  p o ż y c z o n a  z o s t a ł a  s u m m a  , z* j akow em i  
d w om a  c e r o g r a f a m i  od yi v ż e y  w s p o m a io n y ć h  Dębi- 
. ____  rini« t n  b. mc a ca łk ow ita  summę o d e -
d w om a  c e rogra iam i  o a  yiyz^y  Y.>tj UuluiU. . , v .1 UCu,. 
to row moich d n i a  10 b. mca ca łk ow itą  summę o d e .  
b r a ł e m  ; l ecz  gdy odnos i ł  z k w a t e r y  swoiey rzeczo-  

9 Ce rog ra fy  dla  zw rócen ia  wydawcom onych przy* 
adkowie zgub i ł  Oa u l icy  i po  usilnych s ta ran iach  
u l e ź ć  n i e m ó g ł ,  p r z e t o  gd y b y  t e n , k to  ie z n a la z ł

n*
padkowie z g u o u  na u n c y  i po u>uuyu< a,.«utisa«» 
tna leźć  n i e m ó g ł ,  p r z e t o  gd y b y  t e n  , k to  ie z n a la z ł  
niemógł  d rug i  raz poszukiwać s um m y • lu b  komu 
dać p rze lew nirtmaiących ż adnego  waloru ceregra* 
fow i t e n  , k to  ich n a b ę d z i e  , n i em ó g ł  na t y m  t r a -  
cj£ ..„.4.;_ _ « j  . . u i u - n a v  wiadomości .po d a ie  o t y m  do  publ iczn ®y wiadomości .  

S ym son  J a n k i e l o w i c z  Menche*.

Prenumerata na p ism o  p e ry o d y c żn e  pod  ty tu ­
łem : W i a d o m o ś c i  B r u k o w e

W roku przeszłym wyszedł nume­
rek pierwszy W i a d o m o ś c i  B r u k o ­
wy c h na czwiartce. Po dwóch czwiai- 
tkowych numerkach i po niejakiey przei- 
ivie, statecznie iuż co tydzień ( w Sobo*
te )  wychodzi i w y c h o d z i ć  będzie tych
Wiadomości pół arkusza, czasem i wię- 
cey. Prenumerata na mieyscu w Wilnie 
kosztuie rub. sr. a k. 50* a z pocztą rub. 
sr. 3 k. 50.—Prenumerować można w Wil­
nie w Kxpedycyi gazetney Pocztamtu 
Litewskiego, w Redakcyi Kuryera Li­
tewskiego i w Xięgarni Pijarskiey a na 
Prowincyi na wszystkich urzędach po­
cztowych , gdzie się przyymuje i prenu­
meruje na gazetę Kuryera Litewskiego.— 

renumerata przyymuje się tylko na rok. 
Każdy Prenumerator dostanie od począ-

1 ld a c  « d  R a tu sza  u licą R u d nick ą po Iew ey  
?   nnrl Nm 272 na TOgU Svtu*atrónie  pierwsay dooa pod 7 5 • . .

ow«nv k tó ry  pos tanowiłem wypuścić  w zas taw  lut,
Ą *.ty» “ #b»

ż y c z y ł  n a bydź ,  d ow ie  »>§ u o**py P° Pł3a 5 
k t ó r a  o cenie.  Jań{fiel M o y ż ^ ż o w k * ;

a. S p row ad zon e zo sta ły  d w a  n o w e  P a n ta *  
le o n y , m ocno zb u d o w a n e , p ięk n eg o  tonu,^ o sze  
śc iu  ok taw ach ; p ie r w sz y  i  n ich  m a p ię c  p ed a ­
łó w  ; h a r fę , h arm on ikę  , . f a g o t , p ia n o  i  ta k  n a ­
zw a n y  m u zyk a  ja n c za r s k a .  Z ew n ą trz  są b  -
dzo  o z d o b n e , z d rz e w a  m ahepnow ego. y
ź e  sk ładzie jest tu k źe  do sp rzed a n ia  za  słuszną  
c e n ę  fo r te p ia n o .  Ż y c z ą c y  so b ie  n a b y ć , k to r y  
k o lw ie k  i  ty c h  instrumentów o d b ierz e  o m ch
informacją u JP- Pfagrtera w  Kardynała na ro­
gu świętojańskiey i  z a m k o w e y  ulicy.

W y j e ż d ż a j ą  z a  g r a n i c ę .
(Ogłasza się raz drugi.) . . ,

Em il ia  A u tam ow iczow a  KamerjuAtcrowa w y ie z -  
a n  Mellila z osobami : T e r e a s ą  C ichocką  J e n ^ -

r a l ó w n ą  c S ą  iwoią . B r y g i d ą  P r u s k a  M ^ ż a ł -  
kówna  ^z Panną  s łu ż ą c ą jo h a n n ą  M ie rc in ską  i ^Lok. . .ot  
A n to n im  Wołodkiewiczem, na  c*as do  i g o  S e p t e m b r a .  
4 p o w r o te m  do  Russy .

Z  Powiatu Oszm iańsk iego  z m ia s te czka  tw i ją  
O b y w a te l e  Szm-je  Faiwiszowicz Rogow z a ynow c . -  
mi  swoimi Icką M eje row iczem  Rogowero , Notką  E l  a- 
szdwirzeui  Rogowem i M e je r e m  Le ize row ieze tn  Ro* 
eowem z ^  Ca łką  J-nk ie lówiczem B , k s z y t e «  
Hi r szem  Haimowiczem Bakszt t-m d o  m ia r t a  Kro«*  
ca prusk iego ,  na  miesięcy

Z  Powiotn Brastas.ski.go i  miasta W i i i  o iiM ika- 
nipc Mowsza Ick o w ie .  K lsm a  do kroju P orty  or 
mańskiey d o  M i.a ta  T w . r y i  na micaifcy d» i.w i*Ł  : 

M iasakaoi .c  W i l . d s k i  M o w « .  M o r d u c k o w i c .
M .Ś .™  * * • , » * “  * ° “ ł  ’«§»
C h l i ł .  S o r , w o o c . k g  K y w t g ,  w k r a ,  P o t t y  O t t o -  
„ „ ó s k i e y .  d o  M i a s t .  T w e r j i  n a  m .M ljC , d a . a r

wigć-

(Ogłasza się raz trzeci.) ■
Michał Zaleski z powiatu Trockiego Parafii Zosiel

skky> ze służącym  Janem W ild a , ‘vvy ) ^  . tnf\a . kie- 
’ rzez A ustryą “do W łoch, w  pierwszych dniach maja b*
żącego roku,



2. A L E X A N D E R  I. I M P E R A T O R  Samowła­
d n ą  t v  Cołą  Rossyą etc,  e tc.  e tc .

Ur. Stefanowi ,GrH/e*skiemu b, P rezyden towi  
S ą d u  G i o d z .  p o t e m  C h o r ą ż .  Z ie m .  P t t i i  Szawel-  
ski- go Gubern  i Liftfev poaew p rze d  Sąd E x d y w iz y i  
T o d i u s k i e v '  w Ptfccie B e b f u y s k i m  koń c z y ć  się do­
p i e r o  Zd ob mieszczeniem mającey na I n S t a ń c y ą  Ur. 
S z y m o n a  Lfórndeckiego Reg.  Z .  Bobruy .  rrtieniąc o- 
io: iż gdy  Z a i ł c y  D " l to r  m ocą  rezo lucy i  Sądu Gł. 
2go b e p a r t u m e n t u  M  ńskiego  w dniu 9 J u n i i  1^09 
r  ku na p roźb ie  hadpisatley szukaiąc sa ty s fokcy i  na 
D z iedz icu  maig tnosc i  Nizyna w P t tc i e  B o b r .  sy tu ­
o w a n e g o  p r z e z  pokładane  po Ol iż ł łgo  W. J. pozwy 
w dniu 12 j a n u a r y i  j g 1 g r . zyska ł  u l ty m a r n y  De­
k r e t  summę iub .  sr. 420 2 wolnością  Inek witowanja 
się do -wśielkieg Obz łgo  WV J .  fneiątku, a szczegól­
ni, y do  dwUch ćha t  W ło śc iańsk ich  w Nizynie  od 
zast awt iey  pOsSessyi Ur. Ro tm .  K ozak iew icza  wol­
n y c h  z a s ą d r a i ą c v ,  i gdy takowe cha ty  ptiddariskie 
na  sku tek  r / . eczonego  D e k r e tu  i Ukazu Sądu Po* 
wis tow ego  B - b r u y s k i e g o  S ą d o w i -N iż .  da nego 'p rzez  
*e złego już  Aisessora J i k ó b a  Szyszka za ińek w i towa- 
neiiii  d l i  D ek re tu  z o s t a ł y ,  wówczas A  Im in i r t r a tc -  
r o - i e  S z f du ch o w sk D  go folwarku Podłuża  pod E x -  
d y w i z \ ą  będącego  UUr. J ó z e f  i Aniela Wed dzko-  
“wie obiąć tych  poddanych  w possessyą Załmn Deftwi  
wzbronil i  z  powodu  Uprzedniey j a k o b y  przez z*-- 
s z ł - g o  Joachima Szołuchę t r a d y c y i ,  o którey nikt 
"Z sąsiadujących nie s łyszał  i n ie wie; prze' i  co De 
l a t o r  nie maiąc satvsfakcyi wyż d a t ą  rzeczonem u 
D e k r e t o w i ,  a razem l e z ą c  się w r zędz ie  K r e d y t o -  
jrów Szołuchowskich gdy d o s t r z e g a  Obżałgo W. J.  
c b h g i  zesz łem u Joach imowi Szołusie w yda ie  na rzecz  
K r e d y to r o w   ̂Szoiochowskich  p rzynoszące  się, a nie ­
wiadomo czy rze te lne?  c z y  ob iek tyonow ać  się m o -  
-gące? ub t eż  m o że  juz  i  nadp łacone?  w c e lu  znay* 
d z i ś n i a  p o t r z e b n e y  w iadom ośc i ,  pewności i sku tku  
idz ie  p r z e d  Sąd E x d y w i z o r s k i  w proźóach  nade-  
w szystko  K ondyk tow ą  b y d ź  m o że  a nieforemną przez 
Zeszł.  go Joa ch im a  Szołuchę t r a d y c y ą  dWUch ipodda-  
»ych  w Niżyt i ie  Ch im ana  Ł .Janowego  i :Iwana rH j r -  
dż ie j . iwe^o Z a ł m u  DeJtwi p r z e z  zesz łego ;  już Asses­
sors  J tk ó b a  S z y s z k i  zadnókwitt fwartych skasowawszy 
w a k tu . In ą  possesśyą do wypłacenia  p r z y s ą d z o n e y  ulty- 
luarrtym D e k r e t e m  sum m y z n, 'grudą s t r a t  wydatków 
za leg ły ch  procentów Deltwi podać,  za obl igami przez 
O b łg o  Gruzewskiego  zesz łemu Joachimowi Szołusie 
wvdanemi,  ies’li się okaże  Q.błny- b y d ż  winnym, pro 
sat ' s fact i  ne d o  onego ma ątku w L i t t e y  Guberni i  
sv tnoWanego K urs /nny  zowiącego się, odes ł  <f, ex -  
penŁu prawne  Sądzić p r z y  zadecydowaniu  tego wszy­
stk iego ,  co się w sprawie dowiedzie .  Pisań Ru i g i y  
mya Marca 31 dnia .  , •

Roku 1817 mca Apr.  3 dnia  W o ź n y  świadczę, 
iż t akowego pozwu kop i ią  z au te n tyk ie m  zgodną 
w sprawie W jP a n a  S zym ona  H o r o d e r k i r g o  R e g  Z .  
Bobr .  p r z e d  Sąd E x d y w i z y i  Pod lu sk iev  w Ptcie  Bo- 
b r u i s k i m  k o n ty n u o w a ć  się maiąe^y  W JPanu  Stefa­
nowi Gniżewskiemu b. P r e z y d e n t o w i  Sądów G rodz  
p o t e m  Chorążemu Z iem . Ptu Szawel . Gubernii  L i -  
t ew sk ie y  w d z i e d z i c / n y m  ohego  itoaiątku N i ż y o żwa- 
n v m  w P tc ie  Bobruv'sk'hi  l eżącym w ręce  z a s t a w n i ­
k a  t egoż  m a 1 ątku  W. Antoniego Kozakiewicza Rot .  
P tu  Grodzieńsk iego  poda łem  Datt ut sUpra.

J ó z e f  Umiński  W o ź n y  Pt tu  Bobruysk i^eo .
Roku i s r y  mr„  Apr ? dnia p rzed  aktami J E ­

G O  1M P E R A T O R S K I E Y  MOŚCI Z iem .  P t t u  Bo- 
b r uysk ie go  s tanąwszy  osociście  W o ź n y  w y ź e y wy- 
r a ż o n y  takową r e l a c y ą  pozwu ustn e z e z n a ł _ ^przy­
ją ł em  JMat  e wic t  Rej nt Z iem .  Pttu Bobr.

Kredytorow- ie  1 P rę ten*bPowie S z o ł u c h o w s k ie -  
go funduszu,  a i z c z e g o l a m y  niżey piszący ąię czul*

dba iąc  o przysp ieszen ia  E x d y w iz y i  folwarku podłtt* 
ż a  w Z ah e l s z c zy z n ie  w Ptcie  Bobpuyskim sytuowa* 
nego wyniósłszy juź  p iąte  obwieszczenie  w d n iu  5 prX-  
sen t ium chcą mieć zjazd o s t a t e c z n y  do skut ,;u ^do- 
p r o w a d z o n y  w dn iu  30 Apr. idącego roju,' aby więC 
nie ty lko poz w a ny  dz iedz ic  Niżyna W. "Stefan Gru- 
żewski ,  k tó re  obl igi  zesz łemu Szołusie  wydane na 
satyi /fakcyą Wierzyciel i  są p rzeznaczone ,  ale i Su- 
fecessorowia czyli synowcowie Szołućhowsc? w P tc ie  
I hum e ńsk im  w okol icy Sućinie  mieszkaiący i W W ni 
E x d y w i z o r o w i e  zapisani  w-obwieszczeniu t obcych  
powia tow mianowicie  z ihumeńskiego Micha! O r z e l -  
ski Pod^gdek,  Teofil  Kotowicz  Pisarz,  ze diuckiego 
W ik to r  J ab ło ń s k i  P o a s ę d e k ,  z M ozyrsk isg i F d i x  Wi­
szniewski  Pisarz ,  t o ż  R e je n t  Sądów  E x u  v wiłorsfcich 
Joach im D obrowolsk i  i wszyscy dalsi P re tensorow ie  
Szołuohowscy  o o s ta t e cz n y m  te rmin ie  zjazdu E x d y -  
wizorsk iego  do folwarku P o d łu ż a  w Z a h a l s z c e y ż n i e  
za H łusk iem  sytuowanego byli świadomi jeszet* ra,z 
o s t r z e g a j ą  się. Szym. i ł o r o d e c k i  R e je n t  Z. Bo- , 
bruyski .

2 “ o da ie  się d o  wiedomośći  że  P l e n ipo ten t  J Q .  
Franciszki  z Gralów Butlerów Xigżny Radziwił łowey  
JO.  Xigc ia  Mikoła ja  R adz iwi ł ł a  Jenera ła  L e y ' t n sn ta  
wóysk by łych  Polskich żony  p o i o s t a ł e y  wdowcy dz ie ­
dz ic z n ą  majętność t eyże ,  N ie m ie ż  nazywającą sie , 
w Gubern i i  i P t tc ie  W ileńsk im  po łożoną ,  o wiorst  ą  
od m ias ta  Wilna w odległości  będące  uprzednie. Kto-  
by więc ż y c z y ł  sobie takową  m aię tność  n a b y d ź  n* 
dz iedz ic tw o ,  niech sig t edy  raczy  widzieć z tymże  
Plen ipo ien te tn  S z y m o n e m  B ' r ż y m e m ,  w roaiątku 
Niemieźy.  Roku i g i ?  mca Aprvla  16 dnia.

Nio ieysze  uw iadom ien ie  podpispję Szy .son  Bor- 
• ż y m  JO.  X  ę ż n y  Radziwi ł łowey  G. L.  W» 
%. P.  Plen ipotent .

2. Folwark Bęrźe w Gubernii W ileń sk iey , 
pow iecie K owieńskim , Parafii Skonelskiey le ­
żący wyprzedany został przez W . JPana Jana 
Eysm onta Sędziego Granicznego pow iatu W o ł-  
kowyskiego W W . JPP. AleXandrowi i Bogumi­
le z Łabuńskich W olanom  RoUnistrzbm po­
w iatu W ileńskiego. Jeżeliby kto do rzeczo­
nego folwarku z jakiegokolwiek bądź prawa łub  
powodu mial słuszną pretensyą, dla uniknienia  
straty, niech się raczy zgłosić jak nayprędzejt 
do nabyw cy tam że mieszkającego.

2. Jeżeliby kto z majętnieyszych O byw ateli 
Gubernii W ileńsk iey  żądał dostać na W ieś Gu­
w ernera doskonałego dla dzieci swoich, niech się 
odezwie do W . JPana Bernackiego Professora 
Szkoły pow iatow ey K ieydańśkiey mieszkające­
go w K ieydanach, u którego bliższą w tey  m ie­
rze znaydzie yyiadomość.

2. W  domie niegdyś JPani Marcyanny Mu- 
taw sk iey  naprzeciw  samego T eatru, D ekretem  
Sądu Taxatorskiego Exdywizorskiego w ydzielo­
na została dla n iżey podpisanego stańeya ze skła­
dem , ktoby w ięc życzył sobie albo s u m m ę  spła­
cić, . albo też m ieszkanie od dnia 23 Apr. teraź- 
nieyszego 1817 roku zaarędować, raczy zgłosić 
się do niżey podpisanego, m ieszkaiącego w  Pa­
łacu Jaśnie Oświeconego X ięcia  Senatora Ogiń­
skiego na R udńickiey ulicy.

Jan Sakowicz Regejat Gran. P tu  W ileń ,
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W ilno  dnia 20 kwietnia 1S17 Roku.

O G Ł O S Z E N I A .  ..
*  R z a . l  Guberski  W i l e ń s k i  u w i a d a m i a ,  łZ W l “ 

♦ński  ’ upiec M a n z e l rn a n  i e s t  >¥1111)710 d o  SFU u‘.y 
m as śy t r z e c h  s y n ó w  z m a r ł e g o  k u p c a  W i l e ń s k i e g o ,
Karnet\a , 7 0 . 9 8 5  z ł .  1 4  i p ó ł g r  , na k tó ry c h  zaspo-  
koienie  Rzad^ten  za lec i ł  Wileńskiemu Magistr ato ­
wi  niipyskiemu , n a ty ch m ia s t  przys tąp ić  do prze  
dąży  p rze*  l i c y t a c j ą  publ iczną zin w f u t o w a u y c h  
Manze lmao a t o w a t o w  i maiątku:; c h c ą c y c h  zatem  
kupić  co k o lw ie k  z  t o w a r o w  i  maiątku Kupca Man-  
zelmana , z e c h c ą  odtąd c o d z i e ń ,  p r u c z  dni  ś w i ą te c z ­
n y c h ,  p r z y b y w a ć  w tym ce lu  do Magis tratu  W i­
leńskiego.  D n ia  19  Apri la  -18 77 roku.

"Sow i et ni k ‘S z ulżę uko . 
S e k r e ta r z ,  Kazimierz Nowicki-j •
N a cze ln ik  s t o ł a ,  K ow ałen ok .

prawnym  p orząd k ie m  r o z p o c z ą ł  się, o b ay  pak S tr za ł*  
fcowski , tak Z a K t y  a t e g o  świata  z e s z b ,  Suki s- 
sorowie  F  bpa Zafuta a , u  iikaiąo nowy ch  na pr<-  
ce a er  wydatków,,  ce lem uw oln ień  a swych  maiątków  
* pod z a p r z ecz en ia  w z v v a ą  Suacescorow S ek re ­
tarza Jozefa  Strzałi<owsk ego,  j e ś l i b y  ci g d z i e k o l ­
wiek zn , l* sć  się mogl i  do przyjacie lskich  u k ł a d ó w ,  
które połecdi  z a w rze ć  uiżoyr  podpina n em u  m * e -
»2k<.jącet»u zawsze  w Wilnie, na ulicy Saw icz  w douii® 
Wagnera.

M ich a ł  Grabowski  .Sądów G r a n i c z n y c h  A p p e l*  
ł a c y y n y c h  Wileńsk ich  S e k i e t a r z .

5 Sąd T a x a t o r s k o  E x d y w iz o r s k i  w K l u c z u K o -  
b r y ń s k i m ,  Maiątku ze s z ł e g o  Gustawa H e l w . g a  o d -  
s ta wnego  woyfik R os syys k ic h  M j ° ra agituiący się,  
ce lem zaspoko ie o ia  długu Z a i c m n e m u  M onarszem u  
Bankowi n a l e ż n e g o ,  i na t y m ż e  Klucza o p a r t e g o ,  
w y r o k i e m  swoim w ypuszczen ie  arędą na rok led^n,  
lub za w sk a za n ą  p o tr z e b ą  na dw a  lata Klucz* Ko­
br ńskiego z a t t y n e r r e y a m i  , oraz  f o l  w ar ku Suehow-  
c z y c  i maiątfcu Karol ina , za gotowce z góry p ie n ią -  
d z e .  w i f c e y  'daiącemu ; z a d e t e r m in o w a ł  i t erm in  
d nia  ' z ę j u n i i  idąceg o te ra źn ń ey sze g o  roku p r z e z n a ­
c z y ł  .—  Ż y c z ą c y  a rę d y  wyż  r z e c z o n y c h  roaiątkow,  
przed te r m in e m  nawet w ka żd y m  c z a s i e , dla prz— 
konania  się o int racie  , tak s p o r z ą d z o n e  inwenta­
r z e ’, iak 1 p o s z c z e g ó l n e  d o w i d z e n i e  in t r a t v  , o g ó l ­
ną za Arędę , wskazującą summę , in Fundo K iu c za  
K< b ry ń s k ie g o  , k o m m unik ow anem i  sobie  mieć  m o ­
g ą ,  i o t v m  w s z y s t k i m  d o s t a t e c z n e  .^pow ziąć  p r z e ­
konania —  D a t t  W Kobryniu dn.a 2o marca i g i ?  -
•■oku, . V-. .

Fra n c i s ze k  Kam ień sk i  Sędzia  E x d y w .

*. F o lw a rk  T n r c l u n y  w ^ t c i e  W i le ń sk im  p a -  
irafii B u y ą i d z k i e y  l e ż ą c y ,  4  rniln o in‘u* d 1 a<l
e d l e g l y , obszerności  Z i e m n e y  b l i sko 3b włok m a ­
jąc y ,  m ied zv  która znavduje  się lasu w części  co
budowli z d a t n e g o  włok 9. W ys iew u  ż y t n i e g o  h a .  
18,  t v leż J a rz y n y ,  ukosy s ia t a ,  b l isko  200 t u r , 
D v m o w  7, a dusz  wedle  •©rtatajie.y reWizj i  
c z e m  dwie ,  yat ud-owtmie D w o rne  j a k - to.  uch n*- 
t t ie sz l . s iny ie^zoza n ie d o k o ń  on v. o f  cy na dacitów-  
ką krvta.  f  lwark ze  skRpem  Lamusów uiU.ową-  
nvc!> 2, Browary i S ło d o w n i - ,  M ł v n  D e p t a k  o d » o i h  
Kamieniach,  o b o r ę  po rzą d n ą  i duls-ze bud ow le  w so­
bie  maiący,  j.*»t do sprzedania;  ż y c z ą c y  prze to  ten  
fo lwark nabvć,  m o ż e  zgińcie sie do r»iż<-y p o d p i s a n e g o  
W Wilnie w K la sz to rz e  W M J J X X .  Dominikanów ógo  
D uch a  mieszkającego, g d z i e  o oethe n a l e ż y t ą  powziąsć  
t i ioze  in f o rm s cvą.

J ó * , f  Kol iński  b.  S. Z .  P. G rodz ieńsk i .

*. U k a ze m  R z ą d z ą c e g o  Senatu w roku 1 8 f t  
*9 X b r g  wysz łyrn,  Sek re ta rzowi  G ubsrsk iem u J o z ó -  
*pwi S tr aą łk o^s^ iJn .n ,  w dz ie le  j e g o  z z e s z ł y m  F i -  
‘ ‘pem Zafatajem , r o z k a z a n o ,  wydatków p r a w n y c h  
poszukiwać Strza kowskiemu , -na Zafataiu p rawnym  
p o r z ą d k ie m  , z  tegQ p oVOdu, n a ł o ż o n e  z o s t a ło  w r o ­
ku 1810 apryla  l 6  za S u m e r e m  1075.  Z a p r z e c z o ­
n e ,  na maiątki Ł t w i e £ o Z afa ta ia  , n im  t a k o w y  »sk

2 S t o s o w n i e  do uk ładów famil iynycb  b ę d z ?<* 
f i g  w y p r z e  .a wał  p r z e *  Publ iczną L icy ta  yą w s z e ’* 
ki po zeszły-n S P. F r a n c i s z k u  Święcickim pozo-,  
istaly M ająt-k  rucho ny ,  jakoto:  b y d ł o ,  k onie ,  św in ie ,  
tarcice ,  dyl-*, opółki ,  w o z y ,  po ja zd y ,  miedź  brow *» 
•ma, r o ż n e  ż s ł i z i  , ora* d a ls ze  wsze lkie  narzędzia,  
i naCB.ni* gospodarski* .  Ż y c z ą c y  c o  z tych a r t y ­
kułów ł u i b y d i ,  ze ch cą  do D w o r ku ,  w któryiń z e s z ł y  
S. P. F r a n c i s z e k  Święcicki  m ieszka ł ,  na A n t o k o l a  
pod Nm 145 ; p o ło ż o n e g o ,  3 dopióro  do P o s s c s s y i  W .  
J ó . e i « Ś w ię c i . *  i eg ó  Porucznika n<deżącego. ,pr/vbyć na  
d z i e ń  19 Apri la ter-. iźnieyszi  g > 1817 rowu na g o -  
d * in ę  drugą po p o łu dn  u, jako na t e r n m  r o z p o c z ę ­
c ia  si; t a k o w e y  L ic y t a c y i ,  która b ę d z ie  się ’ p ó t y  
od byw ać  w dniach  ni ś w i ą t e c z n y c h  z o d u o ł  nia 
przypadać aia iących;  póki z u p e ł n i e  t e n ż e  mająt k  
w y p r z ed a n y m  ule z o s t a n i e .  IJatt 18 17 .. nii-e^dęca 
A|prila 10 dnia  w l inie u U s w o i m i  R o d z e ń s t w a  Ale­
x a n d e r  Święcicki .

2. Ja Stefan G ż) ński P o iu c z n ik  w óys k  P dHk‘''T| 
na byw szy  w roku tar z źń.  w m<u M a m l  r d  \ \  \^.  
P^ iow b » « n a  i Kazimierza \ L ę k . e '  ń z ■ w ’t h o r ą ż y -  
c ow woysk  Polskich braci r o d z o n y  '•fi..' fol  w-ark ż - a n y  
K sk telisr-k-l w P t t c i e  Wiłkomir.  w^Guberńi L t e w s k ó  
W»Uńśki«V w Parafn S ie s ick ie y p o ’c i /o n y ,  wo czystyi tt  
Prawem iO wszelhiemi  a tt yneneyan i i  ot j d e m  o n y  w m o ­
je w ł a d a n i e  —  La * do roku n a s tęp n e g o  l'g j 8 m c i  
Marca 19 dnia V e t a r i s  st;Ji, j e ś l i b y  się j.fki*. d łu g i  
ty c h ż e  W W. Vlicki^wiczow luo z e s z ł y c h  ich r o d z i -  
c.iw nad wyrcż"He w f.abtlii mnie  poci an ey  o k a za ­
ł y ,  w t e n e z a #  W W P J  wie Pret 1 surowie d o  folwa rku  
VVvv. Mi' kiew i zo w  zwan< go Butance w P t t c i e  U -  
pitskim sy tu ow anego  w za m ia n ę  p r z e ż e m n i e  iin p c -  
jtąpiocc go r a c / ą  o b r ó c ć  c.aly s w ó y  stosunek ,  3 tnnie  
i fol  * ack RisStiełiszRi ód pro zekucy i  zech cą  p r z e z  
wsz Iki wymiar s łuszności  uwolnić  —  O c z y m  do f r z y -  
kro tn ey  awizacyi  Kuryera L i t e w s k i e g o  p oda’ąc w ia ­
domoś ć p o  ipi -uję  Się roku i  8 17 Aprila 1 “> d nia.

S t e f a n  G i z y ń s k i .

A g f  e s t H i s z p a ń s k i  b i a ł y  
2.  WieikoiCi n a d z w y c z a j n e y ,  smaku . aydęl ikat-  

pie y sa eg o ,  ob f i c ie  jagód  ro d z ą c y ,  a w'  Kraju n a ­
szym n ig d z i e  naypecśntey nieznaydujący się,  o / i ó  z 
1 n i ż  w y r a ż o n e g o  majątku sprowadzony  i za p ro ­
w a d z o n y m  z o s t a ł  w folwarku W j “ yki z w a n y m  w p o ­
w iec ie  Wił  io nir. parafii  U c ia ń sk ie y ,  o pół  m b od  
in ia ste czka U c i a o y  s y tu o w a n y m .  Uwiadam / j J S*S 
Konnessero wie  żc g ra n ic zn y ch  os< bl iwościo  w i G- tun-  
kow,  iż ż y c z ą c y  p r z y o z d o b i ć  o n y m  s w o j e  o g r o d y ,  
m o g ą  dos ta ć  krzakami dó przesacłzenia t-.y wiosny  
ł zaprowadzenia  o n e g o ,  przysyłając z adressem do t e ­
g o ż  majątku,  a wpro porc yą  ce n y  w y d a n e  mieć  b ę ­
dą.  /



2  W o d lo  U k 3*u  J e g o  ImporatorsTci-ey Mośct  
S a m o w ł a d n ą  C » ł ą  R , o * * y ą  &  & .

U<-odz,- ł JJ:»F. Mikolaiowi I w a n o w ić e ó w i ,
Jticie Siemienowu Krupi,enn kowu , Was.lu P iotrowi­
czu Będerskomu , Piotru A .dr*j«wic*u Kondr*tie-  
v u .  Audreiu Pietrowustu Hulszynu , Abrumu :*nk'- 
t>nu, F«iwłu Al»»xiej^wic«u Bi-lou^owu , FiedorU <■“ 
t w  ejewiczu Korotftowu, Nilu Łoszkinu ,  V*rfi^ntt 
Xj w o  w i c z u  Ziem lakow u,  Siergieiu Iwenowicżu K o -  

czetkinu Piętru Michayłow i. zu Szys*kinu . I*anu  
l linu , Mi ł>«yło Pawłowiczu Hubinu,  Mirotu I ry- 
fonowtczu W skowu Stłóranu KAip'owiczu Udalowu,  
Iwanu S>eroienowićcu Z y b o w u ,  Dimitru Wasdewi» 
czu MartinoWu , 'Michaele J-horowiczu  Mit  uszynu ,
I -anu Al xieiewiczu Tołn iakowu , W u i l u  Andre* 
jewiczu B ł t nil , A -» eutieniu Bufcowu , Jakowu i 
I V l ' x  m o w i  Milraszowym , ^ Fiedoru F i e d o r o w i  zu 
Z i f o k o w u ,  Jikowu Nikitiftu Muriistowu,  S i tm o n u  
M i rbayłowiczu Mamintowu,  St iepanu Pietrewiczu  
Miohi^iewU, Piętru F iodorowi .  zu Bołotnowu,  Wa» 
silu Janowu Achmutui* wu , Wasiiu Chwartunewu i 
Star. Fayw-iszowi Wolfowi Kredytorom , memniey  
Śtar. Szmu.;lerzowi Markusowi Deb t o ro w i , Pozew 
Edyktalny  loco, peragenda* execution!*, przed Sąd 
JVTigiatretu M. Wilna Praw m gościnnym sądt c się 
maiący ; ż cytacyi  Si tulona lwa iowa Kuimerow*  
bj  lego Kupcft mi-rttt Torope  ka^ który Obzłny po- 
a y wa  Referuiąc się do Rezólucyow Magistratu iM. 
Wilna Awizacyow w Kurverze Litew. zamies<cz«<- 
nych , * oraz D krętu l lac^ynego Sądu M girtra- 
tu Wileń. R ‘ ku l g i ?  A t r. 6 d n a  zapadłego i dal-  
sbvch dvwodow u Sądu z ło z y ć  mę maią. yoh , za«U-  
daiąc Baaffpne Próśb , o rozdz ielen ie  rub. srebr. 
2,^29 kop. 25 » * l i C y  tacy  i towarow Złgo  wy n k ł e y  
p o m i ę d z y ,  iawić się m o g ą c y c h  Kcadytorow z zapi- 
samem wier.zney amissyi dla tych , którżyby z do­
wodami iawić się niechcieli  do t e r * ź n i -y s z e y  o r t — 
SSiStey rozprawy , o Zasądzenie na Obzłrn D e b i t o -  

rze Markusie Sz łnukWzu pro r* rtiassy rubli srebr. 
34  a procentami i exp-nsam Prawnuni zł. goo  o wa» 
row«ni«  loci sta ad i dl t e g o ż .  or»z o t o ,  co  cz*.  
s u  s p r a w y  proszonym b ę d z ie ,  S. M. Ż„ i z wolny*,  
łączeniem nowey.

Koku 18 1? toc* A Pr- 9  d n i a .  W o ź n y  n iz ey  
w r a ż o n y  z t a n a  wam , iz takow eg o  Pozwu Ed vkt0l- 
n e g j ,  loct> per g en d ie  e x e - u t i o n i s  z instancy! Sje- 
Biiona Kuzmeco.v a b. kupca miasta TorOpecka , ko­
p n ą  ieduą do G a z e t y  Kuryera Lit .  dla zain" *zcze - 
nm  o n e y  w RedakCyi  t e y ż e  'Gazety ocz yw iśc ie  z ło -  
i y ł e m  ; a drugą k -p i ią  eg o d n ą  z ori gin. re n d o  drzwi  
s ą d o w y c h  Magistratu W l e ń .  w Ratuszu przyb i łem ,  
i tak w szy s t k ich  w y ra żo n y ch  i n i fepomienionvch w 
P o z w ie  K red yto fow  i D e b i to r o w  S ie m iona  Kuźni*-- 
co w *  dla rozprawy Prawem  G o ś c i n n y m  „ d o  Sądu 
Jdagis tratu  M - G .  Wilna p o w o ł a ł e m ,  i aby crż pod  
ob aw ą am issy i  z dow od am i w M agi s tr ac ie  iak nay-  
r j ch lev iawi l i  Się o r t r z e g L m

Krzysztpf  W a s zk iew ic z  W o ź n y  Powia tu  Wilen ,

•2  N i ż e j  pisząca *iV ^ z o s ta ła  wdowa z md-detnym
# y n e m .  u w i a J a m i a m  W  w j F a n  -w K u r a t o r ó w  l P l e n i p o t e n ­
tó w  z- sztego me dawno W3P»na Ludw.Ua C ł i r t o u . w  
s m e a o  Szainbdlaua B. D. Polico »z F  ». 14c ucsyniom-■ -z»-
o l s v  p r z e i  a e s t ł e e o  ^ l^^ a  m c p g o  w  i m i e n i u  X » w .  r e g o
t o s ż e w s k i e g o  C h o r ą /  g o  6  v  P o l l c h -  p o d o o n i e  m e  d » w < i o  
B m a r l e g o ,  n a  w s z y s t k i e  gui ł i cay 1 o a ł v  m ^ j ą  e k  p o  s  p  i >u 
d w > k u  C z a r t o a z e w n k i m  n a  m e g o  Z p r a w a  n a t u r y  (  j ako  i °  
d z o n e e o  b r a t a ł  . p a d a j ą c e ;  a b y  w s z y  t k i e  c e r o g r - f / ,  a k r y -  

u  o b l i g t ,  i w s z e l k i e g o  r o d z a j u  d o k u m e n t * ,  o t a z  kl eyriO-  
t r  ’ P e r ł y ,  S r e b r o ,  Z ł o t o ,  M ' e d ź  i t .  d  p o  ś .  p  L u d w i ­
k u  C z s r t o - z e W a k i m  w  i c h  p o z  s o d e  o p i e c e ,  n i k o m u  i n n e ­
m u  p o d  ż a d n y m  p r e t e x t . u i  w y d a n e  n i e b / t y ,  t y l k o  s a m e ?  
m i t y  p i s z ą o e y  - ' f .  J - k o  r m y s p r a w i e d l i w a z - y  m a j ą t k u  p o z o -  
. t a ł e g o  p r z y  p r a w n y c h  Z a p i s a c h  S u k c e s s o r c e -  M a m  L o n o t  
r o w  c l e  p u b l i c z n o ś ć  u p r a s z a ć  i  o s t t z e d z .  a ż e b y  ż a d n y c h  
d o k u m e n t ó w  p o  z e s z ł y m  L u d w i k u  C z a r t o s t e w  k i m  p o z o -  
a t a ł y c b ;  n i e  n a b y w a ł a ,  a l b o  w tern- d o z n a  s t r a t y  t s z k o d y  >

e«łv tą anibiiowaue pewuie aoalaną 
& J  ^  A u u a  C z a i t o i z e W i k a .

r. W  X i e ^ n r m  “X X .  P ‘ićtrć>w n *  u B c r  P o -
m i n i k a ń s k i e y  u  A l e x a n d r a  Ż o l k o w a k i C g o ,  d o
p r z e d a n i a  n a s t ę p n e  x i ą z k i :

gbi. i kroi a łi sroi y i bzymsk iey  G' l tsmit-a — Od  za­
łożeni .  Rzymu aż do Upadku Ce sa rs tw a  Rzym kiego na 
zs< hodzie.  Podług  dwuna«t*y i d y c y i  z A< g'el  k • go na 
Francuzki  jęz» k przez  W D IMpsset P  h u .  Ula z -t* 
ku Pry taneów L ic eów  i  szkół d rugi ego  rzędu przeł  zo- 
ny„ —- A p o d łu g ,  d rug  ey pbprawney e d y t y i  f t a n c u z k i e j  
na poiśk: j ę ż - k  przez X .  M O l .z e w .k i e g b  pr /e t łumS.  zo- 
„ y t — 2 CłysOi; p i e r w s i j obeymuie Rzeczpospol i tą Kzvm- 
aką. d ruga  O - a n t w o  Rzymskie 8vc  w W r u i e  i j j i j .  C e ­
na Jednego E x e m p .  srebr.  m Kop 75.

F izyk a  Mechaniczna A’ G Fitzrra.  p rze łożona z Nie-  
Hiłeckiego na f rancuzki  1 powiększona iiofaroi p rzez  P. Boi- 
łti < złonka i n s t y t u t u  francuzkiego; z pow tó rn eg o  wydania  
w pary żu l g i ą  'óku  . przet łumaczona ną język p o ^ k l
pr?*z X.  E Ś ie ta d /k i^ g o  S P  2 tx>ajv w Wllnio
lg i ó .  Cena rub.  2. N a  pa p ie r ze -p oc z to w ym  rub.  a

Z b i ó r  krótk i pocz ą ’ k> w F i z y k i ,  p rzez  Stefana . tu-  
bie^ewicJta , 4 u łożony ri8 wzór prografutnti Baruela , gvo
w W ónie l $ i ó .  kop 75

Miłosiki Mirtyla z f rancuzkiego p r z e z  U W gy o
W Wiln ie  i!?ió fcoP 3°- . «  „ ...

Ora to r ium si -dm u slow Ch rys tu sa  ma K r t - z u  ,
7. k rótką  h i s toryczną  w u d o m  scią  o Orator iach  3vo w VV li­
nie 1^17 kerp. M.  „ -

Tygodni k  Wdeu.k i  (pismo per yodycz i .e )  z roku l ć i b
2 ton>y. rubli  3 .

W’ zory  p ękuego pisania po f r an cu zk u ,  1 na jec ie  Sie*
dtniu kart z łożone,  kop 45

W zo ry  pięknego.ptsMiia p o R os sy ysku .  w kajecie z s i e
dmiu kart z łożone,  kop. 45.

Abecadło w kartka h z s to so w n mi do k izdey  l i t e r y
gifabetu poLkiego  f.guraml kop. 50. ,

Dykcionsrz  s ta rożytnośc i  p rzez  X.  G- P i r amowicz-
gvo »8°7 , r  r,lb- 1 ^ ('P R°*Dzie ła  Franciszka Kar^ińsk  ego , w-erszem 1 pt" z ą  
edyoyja nowa z u p e ł n w i e l ą  pis.i.snu od u t ora  nadesłany­
mi pomnożona.  8 V0 4 to m y ( n a  papierae  p o c z t o w y m )
W Warszawie  l8°Ó rub 9.

D z i e ł a  Krasickiego 1 jnacego  gvo 10 tomow ru b  12. 
Dzieło po smiertne T u ,kiego z p o f m t e r n  gvo w W a r -

3zawie 1^08 rub- 1 kop. 50.
Historyia L i t e r a t u r y  Polskiey ,§V 2 Tomy W WarsZS”

wie  i8’4 5 kop.  50. . . .
Krótka wiadomość  *o znakom i ts zych  w swiecie mo­

narchiach,  s ta rodawnych Króles twa,  h. R rzecza ih  pospo l i ­
t y c h  tu dz ie ż  O Cesarzach pańrtwa Rzymskiego,  j ‘go po-  
dz a ie . i  t .  d.  p r zez  X  D. Szybi ńsk i ego  S P.  8vn 2 to in y
jCij rub .  1 kop 55

Krótkie  w v b r a z e n i e  d z i e jó w  Króles twa  P o l s k i e g o ,  
p r z r e  I. S. B an tk ieg o-8 vo  2 tomy w W r o c ła w iu  181®
2 dwoma Koper«z ty hsmi ruo. 4 k i p  5 .

H i s to r y j i  Krymu.  Kałmukow, K-z  ków 1 A*trach>nu 
t 2  2 tomy w Krakowie l^io z dw óm .  Koper  z tych*mi  r u b .
1 kóp 8 ° ’ u

L is ty  P e t u W l / n k i  8 ^ °  Warszawie  lg p; ru b .  I.
N o c y  Junga z do łączeniem łżstow j- g  8Vł,> 3  " t ° m j

i g o o r u b .  i.  .
Oblcż.  nie Roszelli czy l i  summ enie  c z v s t e  poc ie ,  hą 

;e , t  W uie'sz zęściu przez  P Gengl i s ,  p rze t łum aczone  prz- z 
] G i r  lera g vo a t0!, ,y  1^15 rub.  1 kop.  go

Pan B or t  p r ze z  p . g s u t  — L e b r u u  4 tomy 1813

r  ^ Po dr óż e  Antenot* po  Greoyi  i Azyi ,  z wi*dotnnści«- 
imi o eg ipc ie  g ™  5 f °m ow  lgog z p ięo lo K o p e r  sztychami

P dróże przez  l o c h r  n ieszczęścia i gmachy narzeka­
nia guo  - tomy l g l 4 rub.  1 kop 50.

pod zii tek czy l i  hi t o r s j i  ł o m -  Dzona 1 łumaczenł* 
Z dz.eł  Ang eifkich P F ie ld in g  gyo  4 to my rub .  4.

Romu'us  za łożyc ie l  rzym u przez A. la b o n t a i u e ,  gv#  
3 to m y  igio r u b ,  1 kop.  30.

j a d o w y  process gvo kop óo.
Kaja Korneliusza Tacyt* dzie ła  śesżys tkie,  p rzek łado-  

ni» N'»rus*'wó Za gVo 4 to my 8 4 rub 2 kop. 60.
Ktoby zy zył z»pis*ć pomienione dzieła przez  po­

cz tę  , może się za adresować do w  ż poniieincney X ęgarńi  
z dostaniem do każdego rubla po 10 kop. gr na p r z e s y łk ę ,  
jeśli nie w ię ks*a odleg łość  nad mil go Od  w i ę k s z e j  za* 
odległości  nad.mil 50 aż do sta,  po 20 kop do rubla

N a s t ę p n e y  N i e d z i r l i ,  t .  j  d n i a  1%  
t .  m . ,  d a n y  b i d z i e  F a j e r w e r k  w  t i i t e y *  

s z y m  d o m u  D o b r o c z y n n o ś c i ,  n a  i z c c a  

u b o g i c h  t e g o ż  d o m u ,


